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Qłosy z otchłani.
Pod powyższym tytułem berliński 

„Rui* zamieszcza list z Moskwy, z 
którego przytaczamy poniżej szereg 
ustępów:

■...Pan pyta mię, co się u nas 
dzieje i jakie mamy widoki na przysz­
łość Źie się nam dzieje, i przyszłość 
nasza przybiera ponure kształty Ileby 
Europa nie pisała o dzisiejszej rosyj­
skie] rzeczywistości, nie przedstawia 
on? całej zgrozy przeżywanych przez 
nas czasów. Ilość wykonanych wyro­
ków śmierci liczymy setkami, a nawet 
tysiącami. Sam Zarząa poi.tyczny me 
zdaje sobie sprawy z tegc, co czynią 
jego oddziały na piowincjt, a zwła­
szcza na kresacn* Wicie mówi s.ę o 
tern, ii  tortury są stosowane powszech­
nie i ie  są one tak dalece wyszu­
kane, ii pomysłu ich mogliby poza­
zdrościć nawet byli siepacze sto­
łeczni. Odżywianie śledziami przy cał­
kowitym biaku wody stało się zja­
wiskiem spowszedniałem; sam widzia­
łem ludzi, względem Których zasto­
sowano ten sposób napomnienia.

...„Co do aresztów to nawet zby­
teczna mówić. Są rodziny, gdzie wszy­
scy członkowie są uwiezieni, me wyłą 
czając nawet niemowląt. Niema prawie 
ani jednego domu, w którym w ciągu 
ub. m iesącs nie dokonano rewizji i 
aresztów. Dawr.iej gdy wybuchł terror, 
zawsze wiedziel.śmy, gdzie mniej wię­
cej, w jakich sferatb, zostaną zarzą­
dzone areszty; dziś w tym względzir 
nic nie sposób orzec, ujęciu ulegają 
wszyscy według widzimisię czekis- 
tów. Odbiera się wrażenie, ’ż pewna 
mniejsza szęsć mieszkańców Związku 
Sowieckiego postanowiła :aareszto- 
wać i zgnębić drugą Część ludność.. 
Z powodu przepełnienia zakładów wię­
ziennych śmiertelność w nieb okropna, 
co rzecz prosta bolszewikom na rękę. 
Dzień po dniu celem opróżnienia 
więzień wysyła się etapem wielkie 
partje więźniów', ao  Snłowek, N iry- 
tnu i innych miejscowości. Niezadługo 
te obszary sianą się najbardziej za 
ludnione w naszym kraju.

. .. Jaka"nasza nadzieja n r zDaw.e- 
uie. Niech się Pan zastanowi: my 
całkowicie bezsimi, a wobec nas stren- 
n.c*wo niewielkie wprawdzie, ale skła­
dające się z mętów caiego świata bez 
czci, sumienia i litości, na czele któ­
rych stoi grrstka awanturników i ban­
dytów. Przemoc ta jest uzbrojona od 
stóp do głowy i zorganizowana w 
olbrzymi aparat państwowego Zarzą­
du politycznego. My nie pojmujemy 
zgoła, dlaczego Europa i Ameryk? 
wbrew zdrowemu rozumowi i stale 
wygłaszanym gromkim mowom po­
piera i żywi bolszewizra rosyjski, a 
wraz z r.im bolszewizn, światowy.

...„Bolszewicy właściwie trzymają 
się Jedynie dzięki stosunkom ekono­
micznym z Europą i Ameryką. Bez 
tych stosunków ont nie prztwrwahoy 
nawet pół roku

Kraj nasz nic "goła ni« ma- Żyje 
z dnia na dzień. Dotkliwie daje się 
odczuć we znaki brak zagranicznej 
bawełny. Gdyby przerayrł włókien­
niczy pozbaw ono tego surowca, to 
połowa jego stanęłaby w niespełna 
miesiąc. Brak aparatów, ma 'Z^n, tka­
nin, n‘ema nawet śledzi. ZbożCwobrc 
braku wywozu straci rychło swą war­
tość i wtedy pov'stanic całe w łośdań- 
stwo*

Ćóż tu zresztą wiele dowccizić i 
wyliczać, lać przecież wszystko to 
jest wiadome i jasne, iak tabela m no­
żenia. Jeżeli nawet cały świat zerwie 
stosunki dyplomatyczne z Sowietami, 
nie ulękną się one i jedynie dla ho ­
noru trędą klęły gniły Zachóu. Ale 
niech tylko zaniecha się prowadzenia 
z niemi handlu, nie stanie ’ch nawet 
na protesty, sami uklękną — „róbcie 
z nami co sic wam żywnie podoba, 
byle tylko ocaiić nas od własnych 
włcścien i robotników".

Interwencja Zachodu przybrała 
kształt najzupełniej widocznej, niekry- 
jomej pomocy rosj jsklemu bolsze- 
wizniowi, który oddycha tylko hanu- 
lowemi siosunkam z Zachodem, jak 
konający tlenem. Niccn się wreszcie 
położy temu kres, wołajcie za tem, 
żądajcie tego, błagajcie j to, po- 
n  jć o e  nas na pastwę losu, nie na- 
ołUt niL bójcie się, me wygmitmy... 
A tymczasem, dobrze czy też to 
dla prz. szlvch stosunków, rośnie w 
Rosji n.enawiść do tych którz; roz­
myślnie, lub merozmyślnie pomagają 
naszym dozorcom więziennym i co­
raz częśc.ej słychać głosy: «Niechby
i u nich też fakte życie rozpocręło 
s.ę, aowiedzieiiby się tedy, jak to wy­
pada ze zbójcami kumać się, kraozio- 
ne rzeczy nabywać i złodziejem wy­
trychy sprzedawać*.

A cóż jeżeli się doczekamy? W 
pewm ch krajach bardzo się lakoś na 
kiereńszczyznę zanosi, a za nią toć 
■ rzecież wiadoma i jedyna drt ga...

Ótóż ma Pan odpowiedź na za*

CO

O d p o w i e d ź  p r e f .  H e r b e c z e W s k ie g o  1 BaE5?«s
BUKARESZT, 22 '/. PAT. W ciągu dnia wczorajszego  

około 40 tys osób przesunęło się przez salą złotą w pała­
cu królewskim, gdzie złożona została trumna ze zwłokami 
króla Ferdynanda. Katafalk otoczony jest kwieciem i w ień­
cami.

Król Aleksander wyjechał do Bukaresztu.
BIAŁOGRÓD. 22 7. Pa*. Król Aleksander oraz delegaci parlamentu 

i wojskowości odjechali dziś do Bukaresztu na uroczystości pogrzebowe.
Żałoba w Polsce i Czechach.

WARSZAWA, 22 7. Pat. Dnia 24 bm jako w dniu pogrzebu króla 
rumuńskiego Ferdynanda I, na wszystkich gmacnach pnństwowych w Polsce 
zawieszone zostaną tlagi państwowe, opuszczone na znak żałuby do poło­
wy masztu.

PRAGA. 21-V II. PAT. Z powodu śmierci króla rumuńskiego la  
wszystkich gmachach publicznych w Pradze wywieszono żałobne sztanda­
ry. Flagi na gmachach prezydenta republiki oraz ocselstw zostały opusz­
czone do połowy masztu. Prezydent republiki w charakterze najwyższego 
dowódcy sił zbrojnych zarządził, aby cała armja przybrał? żałtbę.

Książe Ha*oI nie może wrócić.
BUKARESZT 22—VII. PAT W odpowiedzi na Jnfcrotacje, 

jakie ukazały w prasie niemieckiej i an g e lsk ej o.icjalne koła 
rumuńskie podają wiadomości, źe sprawa ewentualnych pretensyj 
księcia Karola do tronu rumuńskiego została wyraźnie uregc Io­
wę na aktem konstytucyjnym z dnia 4 stycznia 1926 "oku, który 
był raty* kowany ptzez" wszystkie partje poWtyczne Zmarły król 
Ferdynand miał prawo zezw ól ć na powrót ks. Karola do 
Rumunji, tymczasem król n e  przywołał k» ę ca  do sw ego  loża. 
Pozaterr testam ent zmarłego króla stw erdza jasno, ze prawa 
do tronu winny przypaść ks. M chałowi, którego już cały parla­
ment uznał jako króla, następcę Feroynanda na tron:e rumuń­
skim. Ks. Karol n e może w ęc wrócić do Rnmunji.

PARYŻ, 22—VII. PAT. „Le Matin* ogłasza oświadczenie ks. Karola 
stwieicizającc, tż żałuje on, że nie może obecnie złożyć deklaracji, jakiej 
wym iga ncwa sytuacja. K sąże zwrócił się telegraf czme do rodziny, wyra­
żając życzenie wzięcia udziału w uroczystościach pogrzebowych, dotych­
czas jednak nie otrzymał żadnej odpowirdzi._________________________

Pomoc Ojca św, d*a Palestyny.
JEROZOLIMA, 22. VII. PAT. Żydówka agencja telegraficzna 

donosi: Petrjarćha katolicki w Palestynie msg. Baraladini otrzymał 
od Papieża 50.000 lirów włoskich na fundusz pomocy dla po­
szkodowanych wskutek trzęsienia ziemi w Palestynie. Papież 
prosi patrjurchę o  nadesłanie wyczerpującego sprawozdania, do­
tyczącego szkód wynikłych w miejscu świętem wskutek trzęsie­
nia ziem..

Rocznica rządu Poincarego.
PARYŻ, 22—VII Z okazji rocznicy utworzenia obecnego rządu człon­

kowie gabinetu cf arowali Poincaremu nadzwyczaj rzadki egzempliarz wspa­
niale wydanej pierwszej powieści Roberta de Fieurs z następującą dedy­
kacją: Rajmundowi Poincaremu, naszemu Drzewodnlczącemu, wodzowi 
dusz naszych i poczynań w dowód wdzięczności i uznania ', pen  .ej któ­
rej figurują podpisy wszystkich ministrów.

Demonstrarja floty czerwonej.
MOSKWA, 22—VII. PAT. Flota bałtycka wyjechała z K^on- 

sztaatu w celu odbycia manewrów w zatoce. Komisarz wojny 
i marynarki oraz członkowie rewolucyjnej rady wojennej wezmą 
udział w tych manewrach.

Finlandia nie pertraktuje z Sowietami.
HELS1NGFGRS, 22—Vil. Pat. Z powodu wiadamuści. które ze źró­

deł rzekomo fińsk.ch ukazały się w prasie estońskiej, jakooy w mowione 
został pertraktacje o pakt nieagresji między Sowietami z Fmlandją tutej­
sze ministerstwo spraw zagranicznych kom uirkuit, że żadne kroki w iym 
kierunku me zostaiy podjęte ani ze strony sowieckiej, ani ze strony fin- 
anazkiej.
Udekorowanie gen. francuskiego w  Kownie.

K O W N O  22-VII PAT. W c z o ra j ud  . )  się tu  u ro c z y s te  w rę c z e n ie  gen . 
L e  R ond litew sk ieg o  k rzyża *vojunnegc. W ieczo rem  p re m je r  W o ld em arits  w y­
d a ł  p o że g n a ln y  o b ia d  ni cześć  g e n e ia ła .  Dziś ra n o  g en , L e  R ond w yjeżdża w  
d alsza  p o d ró ż  do  Rygi.

Nowa niewola murzyńska.
PARYŻ 22-Vll. PA r. Agencja Havasa dowiaduj, się, że do Rosjf przybyło 30 

murzynów z Ameryki Północnej. Mają om być specjalnie wyszkoleni, aby następnie 
móc działać w charakterze agitatorów komunistycznych wśród ludności murzyńskiej w 
Ameryce. .

Olbrzymi pożar lasów.
RYGA, 21-V1I PAT. W  o s ta tn ic h  trz e c h  d n ia ch  s z e rz y ł się  w  o ko licy  G ri- 

w a  na p o łu d n ie  od  D y n ab u rg a  poża i lasów , k tó ry  z a isz cz y ł 100 b a  w a rto śc io ­
w ego  1. su . P ło m ie n ie  za g ra ż a ły  m ia s t ' I ł łu k s z ta .  tak  że m u sian o  d la  akcji ra ­
tu n k o w e j m o o ih z o w sć  si tki m ieszkańców  o raz  zaw ezw ać  d o  pom ocy batp ljon  
w ojska.

Biskup Bandurski honorowym obywateiem  
Lwcwa.

LWÓ 22—VH. PAT. Rada miejska na wczorejsrem p o j e ­
dzeniu ni dała ks. biskupowi Władysławowi B&ndursklemu z 
okazji 40 lecia jego kapłaństwa obyw ateistw o honoro v e  m.Lwowa.

Powrót por. Jani zniew oli bolszewickiej,
W dniu 21 b. i.i o  godz. 36 m. 30 w pobliżu słupa granicz­

nego (rej. Radoszkowlcz) w ładze sow ieckie wydały specjalnej 
komisji, w ięzionego od dłuższego czasu porucznika Jant z 10 ba-
onu KOP. .

W skład komisji odb'erającej por. Jani w eszli przedstawi­
ciele w ojskow ości z płk. Pytlem na czele oraz przedstawiciele 
władz administracyjnych starostow ie pow. Molodeczańsiclego— 
p. Piekutowski i W iiejkl—p. Nltoslawbhi. Porucznik Jani, are­
sztowany za przypadkowe przekroczenie granicy 1 ranny na­
stępnie podczas przewożenia go  do Mińska, obecnie jest zdrów  
jakkolwiek wygląda n'eco wymlzerowany.

pytanie, jak żyjemy i na co pokłada­
niu nadzieję. Niezbyt wesoło. Ale 
cóż czynić, Pani* przecież bliżej do 
tych, cd  których zależy, by się 
wszystko to zmieniło — pomóżcie 
więc nam*.

Prot. Dr. ł .  Sowiński
choroby wener. i skórne 
PRZEPROW ADZIŁ SIĘ 

n a  u l. CIASNĄ N.~ 3, m . ;

i )

Gdy prztd  dwoma mniejwięctij 
miesiącami przybył do W ima profesor 
Hsrbaczewski z Kowna, oświadczył, 
iż ce-em jego podróży jest udanie się 
na uroczystości związane ze sprowa­
dzeniem zwłok juljusza Słowackiego, 
Herbaczewski namawiał czjnniki mia­
rodajne w Kownie, by wydelegowały 
kegos specjalnie na tę, nic z polity­
ką nie mającą wspólnego, uroczystość, 
aby tern kłam zaaać opinji europrj- 
sklej, w której przekonaniu Litwa, in­
spirowana przez czynniki zewnętrzne, 
przeobraziła yię w jakiś bezmyślny 
subjekt ślepej polonofobji. Rząd ko­
wieński za radą profesora I ierbaczew- 
skiego nie poszedł.—Dlaczego zatem 
Herbaczewski wyjechał na własnę rę ’ 
kę? — Oświadczył na  w przejeździe 
przez Wilno, że tej strasznej tragedji 
historycznej, Której dzieckiem jest dzi­
siejsza granica polsko-litewska, z po­
mocą winny przyjść duchy. Nie te ze 
stolików spirytystycznych, ale te duchy 
narodów, które im przewodzą, które 
wcielone są w artystów, poetów, uczo­
nych. Ci łatwiej się mogą ze sobą po­
rozumieć w płaszczyźnie uczuć wyż­
szych, w imię wspólnych ideałów — 
dla wspólnej, pięknej, potężnej ira- 
dyrji.

Profesor Herbaczewski jesi. też po­
litykiem i to w kwestjach tyczących 
Litwy dobrze zorjentowanym. Jego 
zapatrywania na kwestję polsko-litew­
ską są tibbrze znane, chociażby z 
ostatnich licznych wywiadów udzielo­
nych prasie polskiej. Jest on wyrazi- 

1 cieiem projektu stworzenia I itwy dwu- 
kantonainej. Obecnie dzieli on Litwę 
na dwie: chłopską kowieńską i szla­
checką— wileńską. Herbaczewski jest 
zaania, że te dwie Litwy egzystować 
oddzielnie nie mogą i połączyć się 
muszą. Słoi on na stanowisku czysto 
tradycjonaintm, w tern tylko widząc 

1 sposób  rozwiązania tak tragicznie po­
wikłanej kwestji.— W tem wszystkiem, 
stojąc na stanowisku państwowości 
litewskiej, nie może być w żadnym 
wypadku uważany przez czynniki 
rządowe, które się iz jego zapatrywa­
niami mogą nie zgaazać, za zdrajcę.

D lacztgc zatem .Lietuvis*, organ 
rządzącego stronnictwa «tautininków»

1 zamieścił artykuł, |w którym bezDo- 
średnio wzywa czynniki rządowe do 
skazania HetbaCzewskiego na  banicję, 
do zamknięcia mu drogi powrotnej do 
Litwy? — Rozumiemy, jak bolesnera 
echem odbić się może ta insynuacja 
w sercu szczerego patrjoty litewskie­
go, jakim jest Herbaczewski. Czyżby 
nikt w dzisiejszem Knwnie, czyżby 
nawet partja t. zw. konserwatystów 
litewskich (tauiininków), zdaje się naj- 
bliżej leorji Herbacztwskiego stojąca, 
jeszcze na tyle zaangażowana była w 
podłą agitację partyjną, tych kowi?ń- 
skich partyjników, którzy na ślepej 
nienaw ści do tradycji własnego naro­
du buduia! sobie własne karjery po­
lityczne—ażeby za czysty patrjotyzm 
skazywać miała na banicie?! Bowiem 
wszystko zarzucić można prof. Her- 
baczewskiemu, ale nie brak patrjo- 
tyzmu litewskltgc

Wydaj? śię, że są tam Judzie, 
którzy już nie dla ratowania intere­
sów politycznych i gosooaarczycn 
jak socjaldemokrata Kajrys, ale po- 
prostu dla ratowania duszy i honoiu  
narodu litewskiego, usiłują nawrócić 
grzęznącą nad brzegiem przepaści 
Litwę, na drogę prawdziwego od ro ­
dzenia. Jednakże wewnętrzny chaos— 
spadek po rządach poprzednich, ta­
muje wszeiką inicjatywę Rząd Wal- 
dem ansa rozpędził sejm, zniszczył 
rozpanoszone pariyjnictwo gubiące 
państwo, lecz w obronie przed reakcją 
opozycji chroni się pod skrzydła... 
szamerowane huzarskiemi munduram, 
a la Flecbowiczius, pod skrzydła 

. sołdattski kowieńskie), i płaci też
W aldemaras wysoki haracz tym pre­
torianom, dając im cząstkę w rządzie i 
rodzą się tez takie dziwolągi, jak 
z: bronienie używania słowo Kowno

a zastąpienie go wszędzie Kanna* 
pod... greźba kar(I)

Na takim to tle koszar i stanu 
wojennego wyrastają podobne kwiatki 
jak ostatni artykuł „Lietuvisa‘‘.

W odpowiedzi dyrektor Polskiej 
Ajtncii Telegraficznej otrzymał pismo 
treści następującej:

Wielce Szanowny Panie Dyrekto,zeI
Za taskawenr pośrednictwem P. A. T. 

podaję do publicznej wiać pmości następują 
cej treści swoje oświadczenie:

Organ litewskiej partjl Taut:mnków 
«Lietuvisi publikuje, le  ja bez zgody rzędu 
Ijiewskiego przebywam w Polsce grozi, że 
będę skazany na banicję. *Ljettfwfs» zrobił 
niesłychany ka^ai polityczny Więc jak to— 
obywatel Litwy J  A. Herbaczewski z wie­
dzą rząau litew skego bawi w Polsce, wo 
beo Polaków  manifestuje lojalność dla te­
goż rządu, robi w ieisą reklamę dla Litwy i 
za to «Lietuvis» ma zamiar wypędź ć go z 
ojczyzny, która jeszcze nie jest prywatną 
własnością p redsktora tego?: pisma. Gdzie 
logika? G dyojm  zohydzał rząd litew ski w 
Polsce, czy nie zasłużyłbym na pochwałę 
«Ltetuvlsa»? Takiego kawału politycznego 
nawet satyryczne pisma nie mogj. wykom­
binować.

Na szczęście rząd litewski ma zawlele 
rozumu politycznego aby nad tego rodzaju 
pogróżką przejść a o  porządku dziennego, 
jeżeli bowiem popełniłem  zdradę wobec 
Litwy, to podlegam sądowi litewskiemu, a 
nie osobistej animozji p redaktora «Lie- 
lnvisa».

W wywiadach ze mną oraz w artyku­
łach moich, opublikowanych w prasler p ol- 
sn e i, nie powiedziałem nic uwłaczającego 
honorowi Litwy i dlatego wobec całego kul­
turalnego świata protestuję przeciwko gw ał­
ceniu prawa mego sumienia. Jeżeli sama 
rozmowa z Polakami Jest już zb-odnią. w 
takim razie niech OpatrznoSć sądzi— jestem 
rzeczywiście bezbronny

Opuszczając gościnną Warszawę, calem 
sercem żegnam moich licznych przy jacló '. 
dziękuję za braterską trossnwo£ć, za d r- 
ry w książkach, szlacheme zrozumienie 
m oitb inteacyj. Nie spodziewałem się, że 
serce Warszawy plonie ta ią miłością dla 
Litwy. Jeżeli za tegc rodzaju uczucia moje 
będę skazany na banicję, na wypędzenie 
brutalne ‘ z ojczyzny mojej, zaiste aum ny 
będę.

Łączę wyrazy głębokiego poważania 
(—) J. A . Herbaczewski.

Warszawa, dnia 21 lipca.
Profesor Horbaczewski jedzie do 

Kowna. m

10 le c ie  aresztowania mar. 
Piłsudskiego przez władze 

okupacyjne.
WARSZAWA. £2.V.l (tel. w l.S low d) 

W dniu 26 bm. mija dlzietłęć lat kie­
dy włauze okupacyjne nitmieckie 
aresztowały marszałka Piłsudskiego i 
osadziły go w vMęzieniu Magdebur- 
skiera Ceftm upamiętnienia rocznicy 
tego historycznego . wydarzenia oraz 
upamiętnienia martyrolog!' żołnierzy 
Itj jenów, Pow., korpusów wschodnich 
i wszelk.ch form3cyj jak i poszcze­
gólnych osób więzionych i interno­
wanych od wybuchu wojtiv świato­
wej aż do chwili zjednoczenia Ziem 
Ho.sk:, i za dążenia w myśl idei 
marszałka Piłsudskiego do odwojo- 
wania niepodległcśsi pows.ał pod 
przewodnictwem gen. dyw. K. Sosn- 
Kcwskiego komitet organizacyjny 
zjazdu b. więźniów ideowych Posta­
nowiono równocześnie -publikować 
arukiem wszystkie wypadki represji 
stosowane przez rządy wrogie.

Należy żywić przekonanie, źe 
wszyscy związani ideowo z marszał- 
kicrj Piłsudskim ooprą w całej rozcią­
głości te poczynania.

Tarmin zjazdu 1? listopada rb.
Kongrres w Yelehradzie,
PRAGA (PAT) — W 5-tvnr kon­

gresie unjomstycznym, k?ór} rozpo­
czął wczoraj obrady w V;lchradzie 
Dierze udział jezuita Michał DTfer- 
bigny, osobisty przyjaciel O j:a  S wę* 
iegw‘ rekior ir-tvtinu crjentaluego w 
Rzymie, który uchodzi za najlepsze­
go  zn?wcę Rosji sowieckiej i znany 
jes* z interwencji swej w proc-sie 
przeciwko oatrjarszt Tichonowi.

Z innycn uczestników nałcż wy­
mienić znanego lingwistę w H aze 
Jakóba Yan Gmnekena, ks*ęoza Piot­
ra W ołkońskiego z Paryża, ks. Sala- 
▼ille z Biaiogrodu ks. Gjule «a, pra­
łata Dockala z Zagrzebia i prałata 
Griveca z Lubiany. Ctlem  kongresu 
jest przygotowanie połączeni? kościo­
łów chrześcijańskich.

Za warunek niezbędny przepro­
wadzenia tej unji uw alane jętii połą­
czenie wszystkich narodów słcwiań 
skich w myśl idti apostołów Cyryla
i Mrtr.rtPan.

Pan Prezydent w Pozr.ańsKiem.
POZNAŃ, 22.VI! FAT, Dziś pized 

połuuniem przybył z Racotu do Lu­
bonia pod Poznaniem Pan Prezydent 
Rzeczypospolitej w towarzystw.e ad ­
iutantów płk. Zahorskiego i rojn Fy- 
dy oraz innych osób należących ao  
świty i zwiedził tamtejsze trzy fabry­
ki, a mianowicie fabrykę przetworów 
ziemniaczanyrh, faorykę drożdży i 
fabrykę superfosfatów towarzystwa 
akcyjnego dr. Maja. Pan Prezydent 
Rzeczypospolitej oglądał z zaintereso­
waniem urządzenia fabryczne i roz­
mawiał z robotnikami, którzy gc, en­
tuzjastycznie witali P... zwiedzeniu 
fabryk udał się Pan Prezydent na 
śniadanie wydane Drzez dyrektora 
Łuszczewskiego W śniadaniu wzfął 
u d za ł między inuemi wojewoda 
Boiński.
Urzędowanie } marsz. Piłsud- 

i skiegc.
WARSZAWA 22.VII PAT. Ptezes 

Rady M inistrów Marszałek Piłsudski 
urzędował w dniu dzisiejszym J o  g. 
1 ej do 3-ej popołudniu w Prezy­
dium Rady Ministrów. W godzinach 
tych Marszałek P'łsudski przyjął rai- 
n s fra skarbu Czechowicza.
Nieprawdziwe pogłosk: o zmia­

nach w gabinecie.
WARSZAWA 22 VII. (tei. wł. Stówa) 

Prasa warszawska od kilku dni p o ­
daj* różne pogłoski na tema! zmian 
w łonie rzsdu. „Polska Zbrojna* w 
tonie stanowczym podaje o zdecydo- 
wanem ustąpieniu ministra Składkow- 
skiegc który ma rzekome objąć wo­
jewództwo warszawskie. Jako następ­
cę przewiduje autor tej wiadomości 
min. Miedzióskiygo

Minister Miedzinski zapytywany w 
tej sprawią przez naszego korespon­
denta oświadczył co następuje: „Pro­
szę o jaknajkaregoryczniejsze zaprze­
czenie tym fantastycznym pogłoskom. 
r Pohki Zorojnej'* nie czytałem i ze 
zdumieniem dowiaduję się o wszyst­
k im  Wiadomości te należy zdemen­
tować*.

WARSZAWA, 22.VII, PAT. W  
związku z pogłoskami podawanemi 
przez niektóre dzienniki o zmianach 
mających rzekomo nastąuić w łonie 
rząau, Polska Agencja Telegrahczna 
Upoważniona jest do stwierdzenia, żt 
pogłoski te pozbawione są wszelkich 
poastaw-.
Podwyźkp pensji pracowników  

kolejowych.
WARSZAWA 22 VII (tel. wL Słow a) 

W związku z oficjainrm oświadcze­
niem, źe poczynając od 1 go wrześ 
nia rb. Rząd zamierza zwiększyć pła­
ce pracowników kniejowych, Związki 
koltjarzy zwróciły się z petycją do 
Ministra Romockiego, aby już przy 
najoiiźszem wypłaramu pensji wyda­
ne były zaliczki na poczet jpodwyżki. 
Petycja ta ma wszelkie szanse pow o­
dzenia.
Przygotowania do rokowań 
handlowych polsko niemieckich

WARSZAWA, 22.VI1. Tel. wł. Roz­
mowy prowadzone między M inister­
stwem Spraw Zagranicznych a posel­
stwem niemieckiem w Warszawie a 
zasadzie porozumienia ministrów Za­
leskiego i Sirtsrm anna w Genewie na 
sesji marcowej Ligi Narodów, mające 
na celu umożliwienie wznowienia for­
malnych rokowań o traktat handlowy 
na pedstawie uzgodnienia głównych 
zasad przyszłego traktału, zostały w 
zw'iązku z ferjami letniem>‘ zawieszo­
ne na okres 4 tygodni Dotychczaso­
we rozmowy doprowadziły do uzgod" 
nienia zasad, dotyczących uprawnień 
osób fizycznych na terytorjum obu 
stron. Pe ukończeniu rozmów, odno­
szących nię do zasadniczych wytycz­
nych z dziedziny gospodarczej, ocze­
kiwać należy wznowienia formainycn 
rokowań co do przyszłego traktatu 
handlowego prlsko-niemieckiego,

Min. Patek odjeżdż? w so ­
botę.

W A R S Z A W A , 22 Vtl {tel. w ł Słowa) 
Minister Patek wyjeżdża w soboto 
rano do Moskwy,
Bodowa kolei Bydgoszcz— 

Gdynia.
WARSZAWA 22.VII (tel w i  S łow a ) 

Ministersiwo Kolei poczyniło starania 
o uzyskanie kredytów na przeprowa­
dzenia odcinka kólejowegc Bydgoszcz 
—Gdynia, kióry będzie jednem z og­
niw komunikacji między Zagłębiem, a 
morzem. Linja ta ukończona by zo­
stała jeszcze w roku 1928, a przez 
skrócenie d rrg i o 100 kilometrów 
umożliwiłoby się konkurencję węgla 
polskiego z innymi.

\
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E C H A  M M A P W E
Sprawozdanie z działalność Zw. Akad, W .N  

i b Z. M. za rok anad. 1926|27.
W uzupełnieniu korespondencji na­

szej ze Zjazdu Związku Akademickie* 
gn Woj. Nowogr. i b. Ziemi M iń­
skiej przesyłamy sprawozcanie roczne 
złozone r.a Zjeździe przez prezesa 
Związku p. Romanowieza.

Na poprzednim II Zjeżdzie nasze­
go Związku, który się w lipcu ubisg- 
ł go roku odbył, nastąpiło połączenie 
dwóch bratnich Organizacji, a nrano- 
wicl; Z. A. W . N. I Akademickiego 
Koła b. z. Mińskiej w Warszawie. 
W obec tego, że delegaci na ów Zjazd 
z Wilna nie mieli wówczas upoważ­
nienia do przeprowadzenia połączenia 
się tej Organizacji ze Związkiem Akad. 
W. N., akt tt.n nastąpił podczas toku 
akademickiego 6 imego b. r. w Wil­
nie. Odtąd więc zamiast 2 organiza­
cji istnieje jedna na całym obszarze 
Woj- Nowogródzkiego pod nazwą 
Z. W . N i b. Z. M.

Zarząd Związku z staJzibą w 
W-wie pracował w następującym skła­
dzie. kol. Roraanowicz M. prezes, kol. 
Dryżyńska M. v-p., kol. Wańkowski 
Kaz. sekr., kol. Tomaszewski Władz, 
skarb., kol. Rusiński ref kult.-ośw., 
kol. Pietlicki Józef ref. samopom , kol. 
Prawdzie M.< h. ref. prasowy, kol. 
Pietrusewicz Stanisław wiryiista iv-pre- 
zes przedstawiciel Wydz. Wil., kol. 
Kraszewski Kaz. wiryiista przedstawi­
ciel Wyd. Poznań.

Działalność swoją Związek prowa­
dził w-g następujących działów: 1) 
Dział pr. kult.-ośw., 2) Dział sam opo­
mocowy, 3) Dział towarzyski i 4) Dział 
prasowy.

Związek prowadził akcję: 1) kult.* 
cśw., 2) samopom., 3) towarzyską i 
4) prasową.

Doceniając znaczenie książki pol­
skiej na Kresach W schodnich, Zwią­
zek wzorem poprzedniego roku akad. 
przeprowadził na reren.e stolicy zbiór­
kę książek do czytania i podręczni­
ków szkolnych dla Woj. Nowogródz­
kiego. Zwróciliśmy się w tym celu o 
pomoc ao  szkół średnich, a przez 
prasę i do szerszego ogółu. Wezwa­
nie nasze do ofiarności nie pozostało 
bez echa. Pomimo że oyła już druga 
z kotei zb’óika prowadzona prze* 
nas w W-wie, zebraliśmy z górą 3u0u 
książek; 1200 podręczników przeka­
zaliśmy 6-ciu gimnazjum naszego W o­
jewództwa, 240 książek przesłaliśmy 
Inspektoratowi Stolpeekiemu dla roz­
działu pomiędzy najbardziej potrzebu­
jące podręczników szkoły, 200 ksią­
żek Inspektoratowi Wołoży .iskicmu.

Daliśmy bibijotekę szkole pow­
szechnej we Wsie*ubiu pow. Nowo- 
gródzkirgo, 2 szkołom powszechnym 
w Wołożyme, Kołu Ziemianek w Nie­
świeżu, zasililiśmy ks.ążkami treści 
beletrystycznej bibljotekę Macierzy 
SzKOińej w Worończy, przekazaliśmy 
12 książek beletr. francuskich bibljo- 
tece m. Nieświeża i penaaio rozdali­
śmy poszczególnym organizacjom re­
ligijnym po kilka egzemplarzy H sma 
Św. w przekładzie Szczepańskiego, 
których 545 egzemplarzy Związek 
otrzymał z Prezydjum Rady Ministrów.

Obecnie z posiadanych jeszcze 
książek część zostanie przekazana Za­
rządowi Głównemu Polskiej Macierzy 
Szkolnej w W-wie dla bibijotek czy 
telni P.M S. i już przygotowaliśmy do 
wysłania 150 książek dla powstającej 
dopiero bibijoteki miejskiej w jZdzię 
ciole pow. Słonimskiego, 150—dla po­
większenia bibijoteki w Baranowiczach; 
tylko dia Inspektoratu pow. Nie- 
świeskiego nie mogliśmy wysłać tych 
książek przed Zjazaem jedynie z  bra­
ku gotówki na przesyłkę.

Faki jest nadzwyczaj pocieszający, 
że za naszym przykładem poszły inne 
organizacje akademickie. Bo cm  3 
auże organizacje, Ogólnopolski Zwią­
zek Kół Prowincjonalnych, O gó’no-

N ieśw iei.
polski Związek Korpo acji i O gólno­
polski Związek Kół Naukowych po­
dejmują tę samą akcję. Byliśmy na­
wet proszeni o naszkicowanie im na 
zasadzie naDyłego już doświadczenia 
planu pracy na całą Polskę, co też z 
największą chęcią zrobiliśmy.

Dążąc do zainteresowania swoich 
członków w Wilnie, jak również o- 
gółu akademików U. S. B. w Wilnie 
pracą kult.-ośw., zorganizowaliśmy w 
czasie karnawału b. r. w Wilnie trzy­
dniowy Kurs Metodyczny pracy kult.- 
ośw. Kurs ten prowadzony bezintere­
sownie przez p. Ciozdę — dyr. Mac. 
Sskol. w Wilnie cieszył się liczną 
frekwencją i uczestnikom dał ogrom 
ne korzyści.

Dzięki noparciu Powiatowych Kół 
Przyjaciół Akademika zorganizowali­
śmy cykl odczytów profesorów U SB  
dla miast prowincjonalnych naszego 
Województwa. Odbyto się kilka ta­
kich odczytów, a mianowicie:

W Nowogródku prot Komarnicki 
wygłosił odczyt aa temat .W skrze­
szenie Polski a N emcy i Rosja", ks - 
prof. Falkowski, p. t. „SavanaroIa*, 
w Lidzie odbył się odczyt prof. Gla- 
sera p. t. „W ojna a przestępczość", 
prof. Modetakiego na temat „Począł 
ki Słowian*; w Nieświeżu odbył się 
tylko 1 odczyt prof. Modelskiego p.t. 
„Początki Państwa Polssiego w świetle 
najnowszych źródeł historycznych*.

Treść odczytów może niezawsze 
odpowiadała potrzebom kulturalnym 
społeczeństwa, jednak nadmienić na­
leży, że sprawa jest godną poparcia 
i już w początkach roku przyszłego 
może być prowadzoną należycie.

Własnemi siłami urządziliśmy od ­
czyt kol. Petiusewicza w Lidzie p. t, 
„H.słorja L;dy*; w Nowogródku dia 
swoich tyiao członków w połączeniu 
z herbatką towarzyską referat kol. 
Romanowieza p. t. „Etyka indywidu­
alna i społeczna Arystotelesa*. Po­
nadto na zebraniach towarzyskich 
wygłaszane były referaty treści eko­
nomiczno-społecznej.

N1EMENCZYN

— P o św ię c e n ie  m leczarn i w  
B a lin p o iu . W amu dzisiejszym od ­
będzie się w B ilinpuiU uroczyste po­
święcenie mleczarni spółdzielczej zor­
ganizowanej przez Wileńskie T wo 
Roln. przy wydatnej pomocy sejmiku 
Wil.-Trockiego- Na uroczystość za­
powiedzieli swój przyjazd d . star. sta 
WitkowsKi oraz przedstawiciel Wil. 
T wa Rolniczego.

Poświęcenia dokona miejscowy 
proboszcz.

CZARNY BÓR.

— Z a b ieg i o  agencję  p o c z to ­
wy- Mieszkańcy letniskowej m.ejsco- 
wości Czarny Bór gm Rudomińska, 
liczba których zwiększa się znacznit w 
okresie letnim, niejednokrotnie już 
zwracali się do vładz pocztowych z 
pros d i o uruchom, enie agencji pocz­
towej, brak której dotkliwie daje się 
we znaki. Miejscowość ta poroźcna 
blisko Poiubanka, a więc na linji ko­
lejowej, odcięta jest zupełnie cd świa­
ta, a dzięki temu gazety i listy do­
chodzą lara ze znacznem opóźnieniem. 
Ooecnie starosta na skutek niejedno­
krotnego zwracania się doń mieszkań­
ców obiecał poprzeć sprawę organi­
zacji agencji u właaz pocztowych.

POSTAWY.
— W a ln e  z g ro m a d z e n ie  Z w iąz­

k u  Z iem ian . W dniu 12 bm. odby­
ło się doroczne walne zgromadzenie 
członków Związku Ziemian oddziału 
postawskitgo przy bardzo licznym u- 
dziale zrzeszonych.

Zgromadzenie odbywało się w 
Duniłowiczach, ponieważ dla więk-

Pitele reuolncil uieM lej.
Przygotowania do sesji parlamentarnej.

W iEDEN, 22,VII, PAT. Przygotowania ao  stsji parlamentarnej już 
się rozpoczęły. Dziś obraduje zarząd stronnictwa Chrześcijańsko społeczne­
go, jutro zaś odbędzie się konferencja ogóino-austrjacka socjaldem okra­
cji. Posiedzenie poniedziałkowe rady narodowej będzie tytko manifestacją 
żałobną. Właściwa dyskusja na temat zajść rozpocznie s ę  dopiero we 
wtorek. Zanosi się przyiem na burzliwe sceny. Posłowie chrześcijańsko spo­
łeczni, zwłaszcza z prowincji zamierzają wystąpić przeciwko utworzonej 
przez gminę miasta Wiednia miescowej straży bezpieczeństwa i grożą, że 
gdyby straż ta miała być nadal utrzymana, wówczas utworzą oni podoo- 
ną straż w poszczególnych krajach związkowych.

Pick przed sądem.
WIEDEŃ, 22—Vil. Pet. Niemiecki poseł komunistyczny Pick został 

wczoraj odstawiony do sądu krajowego, W drożono przeciw niemu postę­
powanie o zbrodnię zakłócenia porządku publicznego. Nadto został on 
policyjnie skazany za przekroczenie przepisów paszportowych na wydale­
nie z Austrii.

Konfiskaty dzienników.
WIEDEŃ, 22 VII. Pat. Jak donesi «Nrue freie Precse» w ostatnich 

dniach sk^nf skowano 12 razy różne dzienniki prawicowe i lewicowe. 
Wczorajsze wydanie komunistycznej „Role Fahne“ znowu skonfiskowano. 
Sekretarz wiedeńskiej partji komunistycznej Koolemk zostat aresztowany 
pod zarzutem podburzania w mowie swojej wygłoszonej podczas pogrze­
bu ofiar wypadków wiedeńskich.

Kule «dum dum».
W IEDFN, 22. VII. Pat. Dyrekcji policji dementuje twierdzenie ,,Ar- 

beiter Z tg“ jakoby policja użyła podczas rozruchów kui „dum -dum “.

„Prawda* o polityce posła Patka.
MOSKWA, 21—VII. PAT. Prasa sowiecka podaje streszczenie wy­

wiadu posła Patka, udzielonego prasie polskiej. „Prawda" zapytuje, czy 
dou. Paiek przywiezie zgudę swego rządu aa żądania sowieckie, czy też 
uchyli się od odpowiedzi na wyraźnie postawione pytania. Pos. Paiek 
podkreślił już nieraz, że jest trzeźwym politykiem i zwolennikiem rozwoju 
stosunków gosoodarczych z Rosją. Wbrew ustalonym wśród burżuazyj- 
nych dyplomatów i kupców poglądom, że monopol handlu zagranicznego 
stanowi nieprzyzwyciężone trudności dla stosunków gospodarczych, pos. 
Patek stwierdził ostatnio, że to nie przeszkadza ożywieniu handlu doIsko- 
sowieckiego.

O tym, jak najbardziej słusznym poglądzie — pisze „Prawda*—rząd 
polski mógł się przekonać już temu sztść  lat zaraz po traktacie ryskim, 
gdyby zaborczy romantyzm i chęć dogodzenia zachodnim protektorom nie 
były silniejsze, aniżeli względy na rozwój przemysłu polskiego. W skazu­
jąc na to, „Prawda* nie chce pomniejszać znaczenia czynnika politycznego 
w międzypaństwowych stosunkach politycznych, bo dobra ekonomika wy­
maga debrej polityki. O  słuszności tejj formuły Polska przekonała się na 
przykładzie Niemiec. Zasada ta obowiązuje również woLec Sowietów. N^.: 
nie można prowadzić spokojnie rozległych stosunków gospodarczych z 
państwem niewykazującem chęci uwzględnienia zupełnie sprawiedliwych żą­
dań swego kontrahenta lub niezdolnem do zagwarantuwania bezpieczeń­
stwa jego przedstawicieli.

Naturalnie Sowiety będą prowadziły handel z Polską, być może na­
wet zawrą traktat handlowy, jednakże naprawdę rozległe stosunki gospo­
darcze opaite na wzajemnej dobrej wierze nawiążą się dopiero wówczas, 
gdy sowieckie koła rządowe i gospodarcze posiadać będą przekonanie, 
że rząd polski zapewni osobistościom sowieckim, przebywającym w P o l­
sce warunki wykluczające powtórzenie się czerwcowych wypadków.

Po nowy rekord lotniczy.
B E R L IN , 22 V II. PAT. D n i  o  g o d z . 4 min. 43 n ad  ra n e m  s ta r to w a ł «  

D e s ta u  sa m o lo t J u n k ie rs .  t  lo tn ik am i L oose i R istitz , do  lo tu  p ró b n eg o . P ilo ­
ci zam iei ł a ję  o .^ g n ę c  ręk o  * p o b ija jący  d o tv c h cz aso  jry re k o rd  lo tn ik ó w  am e- 
rykańsk icn , docn  -d rący  a o  51 godein  lotu: A parat J u n k e rs a  z o p a frzo n u z o s ta ł  
w  o a p o w ie d m ą  ilość o e n z y n y  ta p rz e c ią g  dw óch  c n i i dw óch  l i o c j . O  lic  lor. 
p ró o n y  p o w ied z ie  się  lo tn icy  n t  a p a rac i ty r o d b ęd ą  lo t p rz e z  A tlantyk. P o  
p o łu d n ia  ap a ra t k rą -y ł  m iędzy  D essau a L ipsa iem .

Sensacyjne areszty w  Rabce.
ZA K O PA N E, 22.YI1 PAT. D ziś w  g o d z in ach  p o p o łu d n io w y c h  ro z e s z ła  

się  tu  w iadom ość  o a r - . r to w a n lu  trzech fa n * c jo n a r ju s z y za k ła d u  kąp ie lo w eg o  
w  Rabce; K az im ie rza  R egu ły , s łu c h a c z a  m edycyny U niw er lytntu Jagiellońskie* 
go, M ieczysław . Irzy k o w sk ieg o —słu c h a c z a  filo zo fji tegoż 1' j i w ersy ic tu  i T ad e­
u sz a  K o n io ra—asysten ta z a k ła d u  in h a lacy jn eg o  w R abce A resz to w an ie  n a s tą ­
p iło  w  zw iązk u  z w jk ry te m i m alw ersac jam i w  z a k ła d z ie  kąpicLonrym, n a  k tó ­
ry ch  ślad  t. r a d ł  d y re k to r  z a k ła d u  di K adea. ja k  s tw ie rd z a ją  do ty ch czaso w e 
d o c h o d z e n ia , m a lw ersac je  p o le g a ły  na la łsz o w a n iu  b ile tó w  kąp ie low ych  i s ię ­
gają d z ies ią .k ó w  tysięcy z ło  „ch. W  a fe rę  m a być w m ie sza n y ch  sz e re g  o sób .

50000 kary za uduszenie.
PARYŻ, 22,VII. PAT. Sąd przysięg łych  skaza ł na śm ierć oraz zapłi tę  o d ­

szkodow ania  w  su m i. 5 0 0 0 0  franków  w raz z p ru c e n , ami n ie jak iego  V ilłaut, 
który w  s ie rp n iu  r. ub. podczas przejażdżki aam ochodem  w  okolicach P aryża 
u d u s ił sw ą prz> jrció łkę a n as tęp n ie  tru p a  je] usiłow ał spalić.

Matka Boska Kodeńska na Podlasiu.
L is t p a s te r s k i  k s . B is k u p a  P o d la s k ie g o .

Biskup Podlaski ks. Henryk Prze- tynię Kodeńską zamieniono ną cer_ 
ździecki z powodu powrotu Cudów- kiew prawosławną- I P° latach 
nego Obrazu Matki Boskiej Kodeń- wygnania Cudowny Obraz w noCy 
skiej do Kodna wydał list pasterski, z dnia 4-go na 5*/ b. m. powrócił 
w któiy-m na wstęoie pisze: w granice Podlasia i będ* e Wypro-

— Cudowny Obraz Matki Boskiej wadzony z Katedry Siedleckiej jjuia 
Kooeńsk.ej, nazywany dawniej Obra- 18-go sierpnia r b., a następnie w 
zem Matki Baskiej Gregorjańskicj lub uroczystym pochodzie przybędzie do 
Gwadelupeńskicj, od 17-go w. prze- Kodnia dnia 3-gu września, dnia 4 .gP 
bywający w Kadmu na Podlasiu, za- zaś września r, b. wprowadzony zo_ 
słynął licznrmi cudami. Nietylko ka- stanie do świątyni Kodeńskiej. Pod- 
tolicy łacińskiego obrządku i grecko- czas drogi Cudowny Obraz zatrzyma 
katolickiego, lecz i prawosławni tłu- się przez 4 dni w Terespolu, pa 3 
mnie przychodzili oo Kodnia i tutaj dni w Międzyrzeczu i Białej. W Zbu- 
o pomoc, wstawiennictwo i o zmiło- czynie zaś, Krzesku i Hornowie od 
wauie błagali Najświętszą Pannę, Li- południa do następnego rana. 
tościwa Matka próSb wysłuchiwała. Nawołuje k s . Biskup wiernych,
^- racała zdrowie cuszy, wracała siły aby z oowodu powrotu umiłowanego 
chorym, ułomnym, kalekom. Prawo- obrazu zapanowała wśród wiernych 
sławnych do Jedności Kościoła pu- zguba, przy wzaj^mnem p,zcOacze..iu 
ciągała. Przez wieki całe pokolenia oraz zachęca ao pracy i trzeźwości, 
za pokoleniami szły do Kodnia. Za nawołuje niewiasty aby nie holdowa- 
pokorna, szczerą, pełną ufności roo- ły nieskiomnym niociom. 
dlitwę, szczodrą z&płaię otrzymywały. W końcu swego Lisiu PastersKie-
Któż poiiczy te skarby łask Bożych, go ks. blskuo oznajmia, *8 Ojc ec 
które przez ręce Najświętszej Panny św. Pius Xi wszystkim biorącym 
Marji w Kodmu na łudzi spłyuęły? udział w uroczystem przeniesieniu 
Nietylko Podlasie, lecz i Polska cała Odiazu Matki BosKiej Kodeńskiej 
zwracała się do Koania, gazie Króio- udzielił łask: 1. odpustu zupełnego, 
wa nasza błogosławiła wszystkich, który kaidy może uzyskać żwa razy, 
wszystkich wysłuchiwała. Cudowny w dniach dowolnie obranych, po od- 
Obraz Marji w Kodmu łączy W schód byiej spowiedzi, przyjęciu K jmuaji 
z Zachodem, dla jedności kościelnej św. i modlitwie według intencji Ojca 
pracował. Cudowny obraz wprawiał św., 2. trzysta dni odpustu za każde 
dusze Podlasiaków do wami zwycię- pobożne ćwiczenie w ctasie przenn- 
skiej w godziny prześladowań za szenia Cudow n:ga Obrazu i za ka- 
wierność Kościołowi. żoą modlitwę zaniesiouą przed tym

Po tym wstępie ks. Biskup zazna- świętym Obrazem, 3. oraz blogosla- 
cza, że Cudowny Oaraz Matki Bos^ wieńsiwo PapiusKie, .połączone z od- 
kiej Kodeńskiej zoatał przez Rosjan pustem zupełnym na zakonczeni- uro-* 
wywieziony du Częstochowy dnia czystości w Kodniu.
2 go sierpnia 1875 r. a prastarą świą-

sznści członków jest to baraziej do- 
goanv D unkt.

Omówiono cały szereg aktualnych 
spraw, między innerai sprawy: umów 
zbiorowych z robotnikami rolnymi, 
asekuracji robotników rolnych, po­
datkowe i tp. Bardzo szczegółowe 
sprawozdanie ze zjazdu przedstawicie­
li oddziałów w d.nadi 1, 11 i 12 brn. 
zreferowali panowie: dr. Wł. Chądzyń­
ski i dr. J KurkowsKi.

Dokonano wyborów nowego za­

rządu, w skład którego weszli pano­
wie: dr. Józef Kurkowski, Oskar Wiń- 
cza, dr. Władysław Chudzyński, An­
toni Siemaszko i Eugenjusz Busz. 
Prezesem oddziału wybrano nadal p. 
Oskara Wińczę.

Jak j delegatów na zjazd powołano 
panów: d ra J. Kurkowskiego 1 d-ra 
Wł. Chudzińskiego.

Obecnie oddział postawski liczy 
57 członków, przedstawiających wła­
sność 28,573 ha.

Stanowisko lorda Cecila tr y ­
skało aprobatę.

LONDYN, 22 VII. PAT. D iii d o -  
połuduiu odbyło się długie posiedze­
nie rady ministrów poświęcone dy­
skusji w sprawie wyników prac kon­
ferencji morskiej w Osnewie. Posie­
dzenie zamknięte zostało o godz. ló  
Donieważ kilku z ministrów było zmu­
szonych udać się na prowincję. Dal­
sze obrady ministrów odbędą się w 
następnym tygodniu.

L.ONDYN, 22.VII. PAT. Gabinet 
Jednomyślnie zaaprobował stanowisko 
srajęte ^rzez deiegatów angielskich 
łord Ceciia i Bridgemana podczas 
konferencji' morskiej w Genewie.Obaj 
oelegaci natychmiast mają powrócić 
do Genewy.

Zjazd prasy w  Gdańska.
GDAŃSK, 22 VII Pat- W dniu 

dzisiejszym rozpoczęły się w sali sej­
mu gdańskiego obrady drugiego z ja 
zdu prasy Rzesizy Niemieckiej, państw 
skanaynawskich i bałtydcicn zorgani- 
:owanego w Gdańsku na skutek za­

biegów senatu gdańskiego dla celów 
politycznej propagandy, jak o tein 
świadczą jasno i dobitnie przemówie­
nia powitalne, wygłoszone na otwar­
ciu zjazdu przez pizedstawicieii wol­
nego miasta, prezydenta senatu Sah- 

'm a  i nrezydenta sejmu p a s tc a  Sera- 
rau. Prezydent sejmu gdańskiego, pa­
stor Semrau wskazał w swoim prze­
mówieniu tia pełną chwały przeszłość 
Gdańska i jego tragiczne obecne 
położenie. W dalszym ciągu pastor 
Semrau podkreślił ścisłe s:asunki, łą ­
czące Gdańsk z Niemcami oraz jego 
czysto niemiecki charakter

Prezydent senatu wolnego miasta 
Sahm podkreślał również niemiecki 
charakter Gdańska i wskazał na jego 
trudne położenie gospodarcze i poli­
tyczne, nazywaiąc G aańsk przednią 
strażą niemieckiej kultury. Wobec 
braku zrozum ienta w całej Europie 
dla obecnego położenia i charakteru 
wolnego miasta prezydent Sahm za­
apelował do uczestników zjazdu aby 
poznawszy istotną sytuację szolnego 
miasta i jego charaKter zechcieli o

tero poinformować opirtję nubliczm 
swych krajów. Piezydent Sahm zwró­
cił się z tym apelem do uczestników 
zjazdu, dlatego, iż wolne miasto 
Gdańsk pozbawione prawa utrzymy­
wania m.syj aypłoinatycznych zagra­
nicą me ma możności wywierania 
bezpośredniego wpływu na zagranicz­
ną opinję publiczną.

W yrok Trybunału Haskiego 
w sprawie Chorzowa.

WARSZAWA, 22 Vtl. PAT. D o ­
wiadujemy się, że według informacyj 
•trzymanych przez Ministerstwo Spray 

ZagrdLicznych z poselstwa Rzeczy­
pospolite] w Hadze, wyrok stałego 
trybunału międzynarodowego spra­
wiedliwości co do kompetencyj tego 
trybunału do rozpatrzenia niemieckiej 
skargi w SDrawie Chorzowa, ogło­
szony będzie dopiero we wtorek dnia 
26 b.m. W obec tego wszelkie infor­
macje o rzekomej trześci tego wyro­
ku uważać należy za przedwczesne.

Aresztowanie Semarda
PARYŻ, 22 Vll PAT. Dziś w g o ­

dzinach popołudniowych zaareszto­
wany został d ł z  przeszkód komunista 
Sr,raard, który w swoim czasie wydo­
stał się więzienia Santc wraz z D au ­
detem.

Odpowiedź niemiecka
BRUKSELA, 22 Vil PAT. Dorę­

czona została rządowi belgijskiemu 
odpowiedź niemiecka na ostatnią no­
tę belgijską w sprawie oświadczenia 
ministra wojny ds Broąutyfllteta Od­
powiedź ta zawiera tyiko jedaą stro­
nę pisma.

20 komunistów przed sądem.
SOSNO WIEC, 22 VII. PAT. W 

dniu dzisiejszym rozpoczął się tu 
przed izbą kamą proces przeciwKO 
Tadeuszowi Ćwikowi, lat 29 oraz 19 
towarzyszom, oskarżonym o  antypań­
stwową działalność przez należenie 
do partji komunistycznej i czynną 
agitację na rzecz tej partji. D o roz­
prawy, która potrwa trzy dni powo­
łano około 80 świadków.

Wrażenśa teatralne.
zatr Polski Trzy autowa lekka ko- 
ea a p p  Arm onta i Gerbidona 

„Szkoła  kokot*.

Mara wrażenie... 2e sezon teatralny 
raczy się. jak to mówią, «na ao r re*; 
i artyści Teatru Polskiego eą nierai- 
siernie przemęczeni; t e  stojąćy 
jstką teatrzyk letni w Bernardynce 
st źywem świadectwem naszej wi- 
ńskiej nieporadności i roazimego 
ifandulslwa... Mam wrażenie, że i 
joiiczności naszej, po dniu wście- 
e upalnym, nie śp eszno do sali te- 
ramej, chućby aiewiedzfcć jak wen- 
iowantj i choćby w niej oa scenie 
jkazywano troje uziwów.

Wystarczy posieazieć z kwadran- 
k w i. zw. ogiódku, przed «graa- 
iem» Lutni oczekując sobie spokoj- 
e na rozpoczęcie Jie przedstawienia, 
ikże nie sjpieszno publiczności opu 
.ić ten śliczny przybytek, te, całą w 
cleni i kwiatuszkach «poczekalm ;»! 
ik się przyjemnie lam siecki — a bo 
lodzi — w wieczornym chłodku! 
ikże piękna ta imponująca w głębi 
:iaca zielona, bajecznie c ikiem wi- 
:m calusieńJta pokryta! Jj.iże oy tu 
dnie wyglądał spiżo.vy Józet Mnn- 
ńll stojący w zamyśleniu na porani* 
jwym cokuiel Ale kto z nas docze- 
i, kto z nas zobaczy pomnik Mon- 
i.‘ła w Wilnie?

Tymczasem publiczność schodzi 
b do <ogróika» Lutni jak na jaki

t

fa jf ,  jak na jaki improwizowany rau- 
ełk przedteatralny. Bije ósm a, bije 
kwadrans po, bije pół do dziewiąci... 
Nikt się nie niecierpliwi, broń Buie. 
Jeszcze by posiedział! Taka jakaś idzie 
świeżość od potężnej zieicnej ściany, 
tak mile i pokantnie pachną nastur­
cje...

Ja zaś powiem
— A nie ociągajcie się tak o k ru ­

tnie, parne i panowie! Dwa razy już 
dzwoniono. Tuż, tuż zacznie się i, 
dalibóg, będzie na co popatrzeć Sztu­
ka w „atu raz na koniec sezonu, kie­
dy to wieczorem po upalnym dniu 
dobrze trzeba publiczność D&łechtać, 
dobrego jej zadać farnapiksa  *) aby 
zareagowała.

Kto nie wierzy, niech się sam, 
jeśli łaska, przekona.

O  autorów można nie pytać. Ma­
ło co komu albo nic zgoła ni * Do­
wiedzą oba nazwiska: Armont i Oer- 
bidon Dość, że ci panowie potrafili 
napisać rzecz wesołą a pieprzną, 
którą się lekko słucha. Ma też „ S z k o -  
ła kokot* tę ogromną zaletę, żem r ż- 
na jej słuchać jak ... satyrycznej ko- 
mebjil Zawszeż przyjemnie mieć wra­
żenie, że się słuchało z zajęciem i w 
wesołym nastroju nic żadnej tam ja­
kiejś „farsy* lecz, że się zagustowało

*) Wyraz po za -naszemt stronami* 
mało znany; oznacz? tyle co ostra zAorawa, 
co pieprz lub  ciem.trzyca, coś, co mocno 
po d reca . Jest to  polskie p-zekręceme łaciń­
skich wyrazów infernalit pix,, — smoła pie­
kielna.

w sztuce mającej „głębszy podkład 
obyczajowy*. Tak czy nie?

Ów zaś głębszy podkład obycza­
jowy polega na tem, że niejaka Gs- 
nowetka paryska, dziewczynka ładna 
i sprylna, z zawoau kokotka.-.

Przepraszam najmocn ej, że orz :r- 
wę lecz tu me powinno być tuędzy 
nami najlżejszego nieporozumienia. 
Wyraz francuski cocotte (właściwie: 
kureczka) jest produktem Dragiego 
Cesarstwa, z czasów kiedy zaczęły 
znikać przemiłe, bezinteresowne grise- 
ttes  wesołe i sentymentalne wierne 
towarzyszki panów artystów i akade­
mików, bohaterki prześlicznych no­
wel M irgera i Mussetta. (-Mitni Pin- 
son*. Mimi... wesoła, rtzolutna, żywa 
i swojska—jak czyżyk). Damy z pół­
światka—był to wyższy szczebel. 
Jeszcze na wyższy wspięła się Dama 
Kameljowa Dama Kameljowa nyła za 
czasów Dumasa syna orawie un 
lionne. Była to już prawie wieika ko- 
charuca zajmująca w hierarchji kobiet 
wolnych obyczajów stanowisko, któ­
re w Grecji starożytnej i w Rzymie 
zajmowały Fryne lub Lais, Lezbje I 
Cyntje, albci taka N non de Lenclos. 
Kakotal O  brzymi dystans dzieli prze­
cie kokotę od t. ■'w. grandę amon- 
reuse albo od metresy i to jeszcze 
królewskiej! K.óJ poważy się nazwać 
kokotą nieboszczkę margrabinę de 
Montespan tub panią de Pompadour! 
Były to nie żadne kokoty tylko rae- 
tresy. Nie żaane, wyrażając się po 
staropoisku: l&firyndy.

Otóż parna  Ginette ze sztuki pp. 
Armonta i Gcrbiaona jest ordynarną 
kokotą tylko w pierwszym akcie, a 
nawet wcześniej jeszcze, przed pod­
niesieniem kurtyny. Już w' drugim jest 
...daraą katneljową, żyjącą na wiarę 
kolejno z tyra to z owym mężczyz­
ną a w akcie trzecim .. ro już najau­
tentyczniejsza grandę umoareuse, ma­
jąca w Paryżu „markę* (jakby jaka 
C ś j  de Mćrode lub Lianę de Poi*- 
gy), zapraszana na ministerialne obia­
dy. Mogłaby się pokazać w lasku 
Buicińskim... z księcitir Waljil I to 
ma byC — „kokota*? Ejte, icogoż to 
chć« brać na kawał... tytuł sztuk?

Tytuł sztuki jest, ani słowa, efek­
towny; tytuł sztuki jest wzorowany 
na Molj-rze; ale jesr iracjonalny, 
mijający się z treścią sztuki. Wyran- 
żcrowany wykwintniś * arystokra­
tycznych salonów hr. de la Fronnicle, 
który uczy G  nrttę wytworności i 
dystynkcji, nie jest żadnym nauczy­
cielem dla kokot; to profesor wyż­
szych kursów dia „wielkich kochanie* 
i roeiresl W drugim akcie nie jesteś­
my bynajmniej na lekcji w jakiejś 
szkołę lecz jesteśmy na uniwersytec­
kim wykładzie.! akl

M sżna śmiało dodać w tytule: 
w yższa  szkoła. A najlepiej by paso­
wał dla sztuki tyiui: „Karjera panny 
O.netty*

Bo w samej rzeczy, czyliż nie sza­
lenie awansuje ta kobieta? Aż trzesz­
czą szczeble pod jej nóżkami. W spi­
na się coraz wyżej i wyżej. Zaś gdy

stanęła na najwyższym szczeblu swej 
karjery... uczuwa to, co każdy czło­
wiek obdarzony wrażliwą duszą: 
zniechecenie do życia, taedlum  vitąe. 
Chciałaby uciec... Dokąd? A dokądże 
by miała uciec mała Ginette wykiero- 
wana na wielką damę. jeśli nie do 
swego dawnego, spokojnego, wyrazić 
się wołno, zacisznego stanu? Ćt> jej 
po paradach i honorach? Tara jej by­
ło lepiej w skromnym pokoiku kó- 
kotki. Lecz mała G  netta nie wróci 
już tam, skąd wyszła... Kogo raz po r­
wało życifc i niesie — tego z objęć 
swych nie DUści. Świat nie puści, lu­
dzie nie puszczą... A i nie wrócić do 
wlcsnei duszy  z przed lat.

Taką tą jakąś jakby mgłą powie 
ka się cała druga połowa ostatniego 
aktu A z mgły takiej, gdy sie tylko 
zaczu.e skraplać, ani się spostrzeżesz 
jak zaczną kapać łzy

Autorowie zamiast urwać na we­
stchnieniu Oinetty ku dawnym, dobrym 
jej'czasom; zamiast tylko zaznaczyć stan 
jaj duszy, zaczęli rzecz rozmazywać 
i stawiać kropki nad „i*. Jako jednak 
rodowici Francuzi, kompatrjcci Dc 
Fiersów i Ca;ilavatow, spostrzegli się 
w porę—i sztuka kończy się szczęśli­
wie, to znaczy,., me rozbeczawszy się. 

*

Taką „Szkołę Kokot* (Co za nie­
mądry tytuil) pisaną... z  ca*ą otwar­
tością, nie owijającą niczego nietylko 
w bawełnę ale nawet w merię, trzebi 
grać nader ostrożnie aby nie wynikł?

tu i owdzie niesmaczna brutalność. 
Arryśc’ me potknęli się ani razu. Bez- 
ceremonjalność autorów sprawia tylko 
wrażenie — wesołe. Kto ma ocuotę, 
może, jak się rzekło, brać każde na­
zwanie rzeczy po imieniu, za cięcie 
satyryczne. A toż bezwzględna i i stra 
satyral A to ci dopiero odważne wa­
lenie prosto z mostu!

Sztuka obraca się cała aookoła 
jednej persony: Gir.etty. O d postawie­
nia tej jeanej roli i przeprowadzenia 
jej zależy wszystko. P, Perzanowska 
uczyniła wszystko, co było w jej mocy, 
dia dobra sztuki Była miłą i natura? 
ną i nie daia iię skusić na łatwe 
cfżkty z końca sztuki; pozi- tała dobrą, 
n lłą , szczerą ...gryzetką. Tak właśnie! 
P. Perzanowska poszła nawet dalej 
niż autorowie sztuki w odkokotowywa- 
niu Ginetty. A gdy i p. Hajdamowi- 
czówna w roli przyjaciółki Oinetty, 
też kokoteczki, której się atoli właśnie 
w niczem nie wied?ie, zagrała rolę 
swoją w 'ciłkiem już gryzetkowym 
tonie, otrzymaliśmy niemal całkowite 
przewartościowanie,., świata kokot na 
świat gryzeteh. I to w sztuce bardzo 
•nieprzyzwoitej* i śmtałęjl N it ja 
się będę uskarżał. Owszem. Całkiem 
to wszystko ładne było i przyjemne. 
1 1 umor Jjnic a nic nie ucierpiał, 
P. wtyrwicz był rozkosznym profeso­
rem a p. Wolłejko, jako drug. z rzę­
du opiekun Ginetty—za ciężKira.

Czesław Jankowski.
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K U R IE R  G O S P O D A R C Z Y
Z l Ę f f  W S C H O D N I C H .

W  sprawie ujednoshj- 5 ? ^ j a S Ł ! ^ « A 3 S :  S i S i f f i Ł
.  L. m a 1 n{e uszczuolaiac oraw wierzyciela. q _  in  ei™niema zasadniczych

h a r m o n ja  n ie  p o d o b a ła  s ię  je d n a k  4 0 ‘l e l l i l a  rO C Z IilC a  D r a C Y  k a p ł a ń s k i e j ,
k o m u ś  z lu d z i— „ p o s ia d a ją c y c h  pra* . . . ,  j ,
w n  r <vtr 'a d z a n ia  *>>' — i n o lic ia  za - Prezydjum Komitetu uczczenia 4U letniej 2) go iz . 12.45— zbiórk* d>kgacyj wuzyst- 
WO ro z p o rz ą u z  m a  s .ę  , p o  J rocznicy prdcy kapłańskiej i obywatelskiej J. kich stowarzyszeń, związków i organizacji
Częła TOiDędzac k ąp iąc y ch  się, g ro ż ą c  ks> Hisbup& Dr. W ładys.awa Banduiskle- oraz osót poszczególnych w Salt Pałacu,
im  p ro to k o ła m i N ie w o ln o  k ą p a ć  się  go zwraca się z gorącym apelem do całego poczem odbędzie się uroczysty akt wręczeni!
z a  c m e n ta rz e m  B e rn a rd y ń sk im  b o  to  społeczeństwa, wsŁ;8tk!Ch instytucji, organi- pamiątkowego aaresu w  mieszkaniu Ks. Bi-

j —47, otręby żytnie 32—34, h lic k n  r e n t  ,im  m iau t?  . a d la  zacji. stowarzyszeń 1 związków społecznych, sfkupa.
- , - • , - . . ziemniaki 10.00—11.00, słoma . . .  . . “ , D . aby w niedzielę dnia 24 b. ir. przyjęli jak- Prezydjum Komitetu jeanocz_sn.e za-

. T n}? B zczuplając praw wlerzycieja. 2ymja g — 10 , sianu 15—18. Tendencja kąp ie li p rz e z n a c z o n a 1 IB l P l i  p j d t J e l -  najszerszy i najliczniejszy udział w organi- wiadamia, Iż ostatnie pos.edzenie Kom.teru
 -----------  — .  !dmj Wa “ochodzi do skutku przijz w gnię- spokojna. Dowóz umiarkowany. montem, gdzie w ody po kolana, a zowanym przez. Komitet, aczkolwiek zgodnie Ogólnego oaoędzie stę dziś o godz. 19 w

„ L i z  U I  n , n l  h i  Cl d 5 rejestru sądowego samej umowy, a Mqka t.iszenna amerykańska 100-110 (w k am ie n i ta k  w iele , że  każd y  Z Uży- z wol4 samego Kapłana Patrjoty riadei Wielkiej bali Konferencyjnej Urzędu ^ o je -ZDOŹ W WOJ. W 'lt H b K  C I I I ,  wierzyciel otrzymuje odpornemu doaument. huroie)> n 0  _  r20 (w ctalu) za 1 kg, kra r v 7v u t  r n ł a m ^  skromnym, na czeSĆ Jego obchodzie. wódzkiego, na które i Prasz się o pitybycie
Zasi.w  rejestrowy isiniac p r.ed  wajną w sze- jowa 5u c< 100 _  110) ^  ljroŁ 80 _  gę w a ją cy c h  k ąp ie li ry z y k u je  p o ła m a ć  Program uroazystoleł niedzielnej będzie wszystkich uczestników zebrania organ,„a-

A k c ia  z d ą ż a ją c a  d o  U je d n c s ta jn  e -  rrgu  P»nstw zachodn lch-w e Francji. Anglii, ty tn„  ;o proe. 70 -  '5 60 proc, 60 -  65, Sob e rę c e  1 n o g i.  P o n ie w a ż  takie za - następujący: cyjnego. oraz te wszystkie osoby które ży-
7a«?n1niczvch z b ó ż  w  w o jew ó d z - kzwrajcarji, Belgji i Szwecji. Obecnie zamie- razowa 50—55, kartoflana 80—90, gryczana rz ą d z e n ia  w y w o łu ją  n ie z a d o w o le n ie  i) godz. 9 rano—nabożeństwo w  Ostrej cza sobie przyjąć udział w obchodzie.

napot J  poważne Iru tartcL “ " g M E }  & &  70 -75 60 p.„„ lud • * " »  E * •  61 ”  ° * » «  ’ ^  ^
wynikające Z braki zupełnie pewnych CharakUrys.ycznem jest, że projekt tej 60 -65, razowy 5 ! -  56 g za 1 klg. 'VI3C że .MaS fvl,rat napędza lu^ do -  s-
mdmian zbóż, klóre możtiaby bytO us.awy wyw »ał u nas naogół rprzeciw Kj»za manna amerokańska 150-160 gr, za kąpar.ia Się W w ilu, aby dać zarobić

zastrzeżeń Dopierać. Dotyczy to ®*er g°sPodarczychi jeżeli ]uż me bezwzgię- j krajowa 115—125, gryczana cała 80-90, tamtejszej kąpieli,— a dla niezamożne- 
przedewsżystkiem żyła I owsa, gdyż "zye* |s°ó7 0 C t S S ^  °w 3 * c« ^ |! P™ ^rana85 - 9Vr>ertową 80- 95, pęozai n sg c  człowieka nie u 'm ie jsca  ordzie- Komunikują nam z Postaw o  o- Mieszkańcy widząc, ż c wysiłki ich są
-* do jęczmienia, to dubrze udaje się nbści «oczyn'ono Strzeżenia cc di jiwno- 7 i.,o  “dowe 230 -  250 gr. za i kg by 00  m ó?1 s,ę obm yć,— zaiem b iło- kropnym pożarze jaki miał miejsce w bfzsilne uneKli ratując jedynie aora-

czieror* >dowy marcnljski, a z pszenic Sci rejestru zasra,, i, przeraza zdanie, że re- cieIęc{ )eo—180, baranie 20J — 22u wie? by d°  iyczenia, żeby Magistra: albo gm. Woropajewc W jednym z do- nie i pościel. Pożar szalejący kilka-
\Łvcnko-Litewska. Odmiany 2y»a, tego jestr po imen być ajny. Do tego postula- przowe 320- 350. senab 350—380, boczek wybudował tanią kąpiel na Wilejce, mów mieszkalnych z niewiadomych naście godzin strawił dwadzieścia dwa
najważniejszego zasadniczego ^boża, “ twesHTjest^gLnicźen^^tlj “"insty ucj"i 8zynka SwieŻa 350_380' wędzona jak to był > przed laty, albo też nie przyczyn powstał ogirfi. Suche drze- dc,my mieszkalne oraz zabudowania
domCi nie mamy, gdvż petkaskte  ory- ^ łą c z n ie  do zastawu na towarach, oraz Tfatzczt< słonina krajowa , gat. 4 20   fffzestkadzał niezamożnym ludziom wo zajęło s;ą natychmiast i zan'm gospodarcze z wszvstkiem co s ię  w
einaine wierzbieńskle, Kawęczyńskie, ©graniczenie koła dłużników jedynt’ do 150) u ga 380 _  400, smalec wieprz wy używać darmowej kąpieli za Bernar- domownicy mogli rozpocząć akcję ra« nich znajdowało. Jak wyjaśniano do-
,  ~ńbn7i)<;K,Le i inne w razie więcej miększych firm, vykup. ą^ych jwiaJectwa 4go -5oj, sadło 400—450. dflrskim cmentaizem. ' towniczą, dom spłonął, a iskry łozno- tąd, w płomieniach zginął koń 1 dwie

ioń przemysłowe pierwszej kategorjl handlowej ............................... --   r  J ^ °
Śnieżnych zim zawodzą 1 WłOSCl jm- JÛ  pierwszej dt> Czwartej kategorjl handlo-
Stwo, Które kilkakrotni; się na nich wej Ir b >ierwszej #  czwartej kategorii Ber twarogowy rou -  icu, , a ,,a.ww- D . . . . , , - - . . -
zawiodło, unika ich starannie, woląc ™v . « ®u , l daJ3 - " ta lone 500 — 55°. solone 4od -  450, deserc • wy Ur;‘ad Pośrednictwa P rac ' 1 isr.’- 1 ar. rozv ,n  ̂ s '$ z zastraszającą czyny pożaru dotychczas me wyjaś-

kuje pięćdziesięciu robotników leśnych ł r(!dltoścl .̂ a słabe pogotowie rato’j' nionu.
Ł ______________________________  M o -  Kury j u u  oiai zr. za sztukę, oa wyjazd 4o 'asu w ck lice Wilna- n icz“ n ,em o g ło  zapobiec nieszczęściu

s k te  w y h o d o w a n e  Z w io  C ld n ,k ie g o  Zagadnienie w prowadzenia zastawu ri kurCięia 100. kaczki 'żyw 5,u , -  8,00, —  Z a r z ą d  K a s y  C ł i o r y c i l  m  D r- j .  U f - v l . o n ł  n n o r / t n u r r i  o n o c o t n u m n u  i a l r n  T tO C 7 l a Ł f t -
je s t  c o u ra w d a  o d p o r n e  w  zn a c z n y m  jestrowego łączy sięipow tem  * c ty m  sze- bite_g)0 60n , gęst Ży e I2 ,oo -i5 ,oo . bite W ilna n a  p oaie  Jze tiiu  w  d n iu  18 b .  r l d K i y K a n t  p O C Z tO W y  a r e S Z t n w a n y  j a K O  p C S A i a i i O -

O l b r z y m i  p o ż a r  p o c h ł o n ą ł  w i e ś  Z i e m c y .

c i?‘ iub7ierwsWzejPdrczwarte,- kftegorji "handlo- ianJ $ j£ “s o o ^ t w a S ^ O - 120 n £  PRA C A  * ° P ,EK A  SP O Ł E C Z N A  o.zez wiatr Hr.emosły ogień owce. Na szczęście wypadku z łudź-
nich wej jQb p erwszej do czwarte; kategorji se r^w^rogowyt'i50° — 180, m Js« T  n J S  . -  P o tr z e b n i d rw a le , Państwo. sąsiednie obudow ania. mi nie było. W ysokość strat i rzy

vo!ąc przemysłowej. Również żądają ograniczeni! I0ne 500 — 550 soloiw- 4u0 -  450, ‘ ‘ ‘  ' '              —   =*-
m m eiszt lecz pewne | lony swoich Od- koła wierzycieli do banków spółdzielnią hur- we 55o _ 600 . ’
^ r j n  m « h c o w V C h  Ż v tc  b ie n ia k o ń -  lub Jednostek Obowiązanych do ,raya: 130-140  za 1 dziesiątek,
m ia n  w ie p c o w y c n . z.ywj składania publicznych rachunków. kury 1 30 — 6 00 zi z i
s k ie  w y h o d o w a n e  Z W ło śc iań sk ie g o  Zagadnienie wprowadzenia zastawu re- kurClęta 100- 125* kaczki żywe’5 0.
ic s t c o u ra w d a  o d p o r n e  W z n a c z n y m  jestrowrgo łączy się pozatem I  całym sze- b)te _0Q m  gęsJ żywe 12i00 - 1 5 ____ . . .  llo ™ u ts l l lu  w M  lu  u .

stopniu na .sariurn ale P ° 8j ^ d j j j j '  K ń - p r z e z  o to*?  tr ie c ią ,* lU u n k u ” wł< I J S l l s o o  r i d « i a K  20‘0 0 -2 2 -00' b,t0 m. załatwił m. i . r  następujące spr^.    „  W a n y  0  S Z p ł e g O S t W O -
n'eż Drawie wszystkie wady iy .a  wło r:EyCieii uprzywilejowanych do nieuprzywile- ' W v ' kariofie 14—15 s?r za l br WY: Wydelegował członków Zarządu , ,. . u • z . * n  • a
ściańsk :go niezbyt duży kłos, słaba Rwanych i t. d. Kwestja ta niewątpliwie cgbuia i20^4ofc<^dia zfe-* p- J. Iradow skiego I d-ra Rafk a oO ^  aQze s W z  Łr, moci  ° 0?:r- nawiązać kontakt z wywiadem so-
skłonną do wylęgania Słomę, w  do- #ym5ga szczegółowego oprSęowarfia i usu- lona 5_ ł0 (p. Ciek) szczaw 1 5 -2 0 «  1 kg., Warszawy w związku z zarządzeniami przeprowadzonej nad prakty- wieckim celem informowania g t  o
da.KU Jest lesze it  nieustalone, gdv* J S g o ^ t S ^ d d a f z ^  s-,łata 1 0 -1 5  marchew młoda 10-15 (oęi*;. ^ E p e l ^ j n e m i  v ladf nadzorczych; f f ‘em urz^ us ?°cztow ega w W h połą:zeni«ch telefonicznych i telegra-
posaczególne elity nadzwyczajnie roż- *srta«cza n Z l i o '  Uśhwalił wystąpić du władz nadzór- Pow - niejak.mj Piotrem Kondra- f.cznyrh oraz o rozmieszczeń.!, wojsk
nią Się między sobą. , , któr! pozbawione bj r dotythezas ™łode y l s f g r  ^ a l i t g . ,  czych o  zwiększenie etatów dla 2 ni- f»w .«em  uznaJy ? a i wskazane aresz- Przypuszczalne d a  tego celu Kon

Rozwiązanie wielce ak!ual_iej spra- korzyst nia z kredytów waimte i nieposiada- fapKa 8090- ^  k S3.paragi 260-280. gjenistek Stacji Oaieki nad matką i towanie go- Kondratowicz poszlako- dratowicz postarał się o oizyięcie dc
-wy znalez-enia odpowiedniej odmiany ma odpowiedniego podkładu pod zas,aw. kalafiory 20-25 gr, za głóv^ dzieckiem przy Kasie Choi ch wo- wany <est 0  uPraw-anie szpiegostwa, urzęau pocztowego, co ułatwiało mu
iy ,a  dla B o d “ ‘ “ » •  “  “ okEdS? o d Łr- S - 7 0 .  b «  prowadzania p r z e  K i .4 'nadal Slw.ardzona zoslalo, M u.llnw al on zdobywania mararlalu
pić p rz e z  bejcowanie nasion Uspuiu cz y  1927 2 8  jagody 70-80, agrest 60-70. wspomnianej Siacji, której działalność
nem, kt 3rego działanie dk dctąa oka- ^  budżcfcwy zaCT„na sią w Ro9ji B0. CuUv, kostka 170 175 hurcie). 180- wciąż wzrasta; przyjął do wiadomo-
z a ło  się b a rd z o  d o d a tn ie .  Odmian wieckieJ w miesiącu p*M ziemi ku, ale już 185 f s  detalu;. „Qr>. , n . . .  o=n.usn SC1 s z e re S O k ó ln ik ó w  i z a rz ą d z e ń  ż iłn ie r /e  < n p  r r 7ufr7VmaU ur rmi
o w s a  o d p o w itd n ic h  dla_ SWO c h  w a- teraz komisariat dla spraw sitarbow.ch pra- ^ y ó y i  liny żywe 380-400,^sm ęe - w}acj z n a d z o rc z y c h , a m. m . 1) Że K-|;m r,n ł L d

cuie nad przygotowaniem preliminarza bud- z“ 1 3S J  onn w v n la ra n v  a rm ia n -m  fart “łfi R  ’ ł - imCTZd _SOWieckiegO. Przy-

M i e s z k a n i e c  W a w r a — k r a s n o a r m i e j c e m ,

runków klimatycznych Wiłeń^zczyzna cuje nad przygotowaniem preliminarza
ró w n ie ż  nie p o s ia d a . W s z y s tk ie  c o -  żelow ego 'na rok 1927-28. r ,mln“  ^  S n j ^ i b o  z ^ ł e k - . w y p ł a c a n y ^ r m ą c y m  ta rt. 3C P ^ o ^ i e d o  i ^ e g o

ą ia n y  szlachetne P ^ e g a ją  ^ ę c e j . w f b h n K  Z p ,  tym ™a‘^ ,  które karmią swe dzieci ^
lub mniej rdzy, którai czyn. wśróu jednakowoż ostatnioJempo w£o«m budzę- w

erze KOP przytrzymali w rej. sowo w armji sowieckiej, a obecnie
pragnie powrócić ao  rodziny. Lino

Starost- 
formalnoSci

200- r re ;  7 ’ Z - r  , Feliks l ib 0 « pochodzi ze wsi Wawer otrzyma dokumenty.
+ .'-„e  rtCTenta 'maieie^Pdóc^s^-wleS wzibst 220, wąsale ż> ye'320-350, smęte 220- 250. piersią, 2, o po tr^b ie  uzgadniana unoj. Warszawskiego, służył przymu-dich ogromne spusto szen ie^  _ _ _ _  :>,e0̂ S k  w n*. sandacze (urak), sum, zoj—250, miętuzy przez Kasę -on t osobowych ze stro- s  . y P .v

Z a  n a jo d p o w ie d n ie js z e  d . a ^ a r u n -  b u d ż e t u j  u a m i z a i n U r . s o w a n ^ i  ( Ś o s z ^ e g ó in i
k ó v  W H iń sz c z y z n y  b tac jć  U o sw ia a  proCi w ^ u ‘następnym wzrosf te a  w yrażał 220 < s (brak) płome 100—150, drol>- p ra c o d a w c y )  p rz e z  w y sy łan ie  im  w y . le g ra fó w  w W iln ie  p o le c iła  urzędom

WARSZAWSKA

’ ------  L i j  nruU) W |o»U iinai^uitjrui Wóiusi ICU v»j!>uzui ’ w
czalna w Bieniakoniach u z n a ła  od- ^ię cyfrą 22 . ocenti a w roku 1927.20  — ne 40—80 
m iany Ź oltj Łochowa, sooieszyńskl i przewidziany Jest yzrost budżetu w  poró;v- GIEŁDA
’ W  'ęsca Które jednak również me naniu z rokiem bieżącym o 7 -  8 procent,

Sa wolne Od rdzy. Odmiany siewane najwyżej o 10 procent. W cyrracn Losolut-
są  womc o u  l y  y ~  , nvH podwyżka budżetu wynosić będzie
przez włościan, L itw in , p  IS< 400.00j.u00 rubli, z cz ;o 10u.006.000 rubli
i węgierski mnie) podlegają rdzy alt przeznaczonych będzie na państwowy fun- 
nie nadaia się do warunków obec- dusz rezerwowy, a reszta zużyta zostanie na
dych, J a L t  Hu* * « * » . £ • > •
W ogóle pojawiająca się oa  KIJKU Idl Cecną charakterystyczną m w ego budże-
Z rzędu rdza zmusiła W o s ć tn ic n  będzie ograniczenie r ydatkó w ta admi-
czasach przynajmniej gospodarstw a nistrację państwową OK porównaniu z ro-

rin  cprai liczenia uprawy kiem poprzednim redukcji pozycji tej wyno- loiwarczne - a  ogramcŁcuw u p i y si4 będzie około 50 000.000 rubli. Uatomiast
OWSa na korzy; C jęc^imenia. wydatki na obronę państwa preliminowane

Zaznaczyć tu należy, Lt nas en* będą kwot! daleko większą niż w roku bie-
nictwo nacgół SIĘ nie opłaca, a to zącyrj. Wskazuje na to <WiecL'rniaja Mo-
&e wzn ;au na różnicę cen zboża pisząc„ «Nie ulega wątpliwości, że

, "  ‘ i obecne wypadki na forum międzynaroduwem
eSienią, gdy się sprzedaje nasionami odbiją się również na naszym budżecie*, 

w końcu zim» kiedy żboże Jest naj­
droższe. Rolnik gdyby wziąt ć ó0 K R O N iKa  M iEJSCO W A.
proc. drożej za ..asittnie żyta jisienią _  (n# w  W u n ie a dn ia  22 Róinego 92. ' -  —
Od ceny za zboże konsumcyjne na , ,p c a  r .  b . Zitmiopłodyt ty to  loco Wilno 4,5 proc. ziemskie 58,— 56,75 57,25
wiosna przekonałby sie, że strać ł, a 53—55 zł., za 100 kig., owies 46- 48 (zalet- 8 proc. Warsz. 75,50 —,-----------
zarobił jego SC.siad, który U niego nie od gatunku), jęczmień browarow y 5 0 -  5 proc. wa.sz. — 67,50 —
Zakupił nasiona wyborowe, a swój 
pion c bardzo niskiej wartości ziarna 
przechował do wiosny i spieniężył 
p o  ówczesnej cerne.

W tym krótkim szkicu, spostrze­
żenia T*wa Rolniczego były główną 
wytvczuą naszych uwag,

* Z. H —ski.

I N F O R M A C J E .

Kapitał zagraniczny szuka lor. 
katy w  Polsce.

-  .  - 7 z .  ć u j  , n f a
ciągów z ich kont; 3) o zezwoleniu i agencjom pocztowym przy wypłacie ,
włao-z nsdsortźych, w porozumieniu zaopatrzeń emerytalnych i rem inwa-   Sens&cy ne nawrócenie na
z Min. Spraw Wojskowych, na za- lićzkich na podstawie przeKazów PKO katolicyzm  v N o rw eg jł * Siedmiu
węram u umów ze szpitallam i sani- bezwzględnie żądać ud zgłaszających biskupów fulerskich, Parlament nor-
tamem zak< ami wo; jkowemi n& się emeiytów tnwa <dow oprócz dowo- weski i minister so^aw reii?ilnvch za-
leczenie nE r.ehunek  K s.y przez It dów .eobi.ryeh ta t ie  I dekrelli Izby T  ^ V o w 5 -
raKłady sv.ych sanitsrjuszfk, uber>,e- Skarbowej, a to w żelu sprawdzenia du przejścia r a  katolicyzm jednegu z 
c  . ,ych w K. Cn,; zatw erdził d*ra identyczności nazwisk w obu doku- najwybitniejszych norweskich pedago- 
Toczyłowskiego, jaK„ czasowego za- mentach. ’ gów, profesora Larsa Erkeiatatla. 1?*-
stępcę 1 ejoncv.ego (rejon _m- Wra ie ujawnienia jakichM wiek dawne wyświęcenie na kapłana svna
piszk j; w zwią/ku ze zwiększeniem różnic nie należy danego przekazu ambasadora norweskiego we Wło-
w Przychodni Centralnej przyjęćfleka- realizować. 8zect j nawrócenie znakomitej autor-
rzv iiiiernistów, a zmniejszeń etn ich Dodatkowo ■zaznacza Miniatersi\yo j^ S;gridy Uaset. przyczyniło się rów- 

|  Im na Antokclu, „ozie Pocz* > Telegrafów, ie  w wypadkach n jĈ  j g  wywołania znacznego niepo-
z o s ia n r  naty-hmiast wprowadzone wyjątkowych tylko może być należ- koju w kraju - Nawrócenie profesora
przyjęcie lekarzy specjalistów cnorob nośĆ wypłacana na ręce upowainiu- Erkelanda wywołało spory© ponieważ 
kobiecych i dzieci, zaprosił od dn. 1 nego pełnomocnika. Z reguły bowiem iest 0n założycielem i prezydentem 
sjetppia dr. N. (  ar°oc iego na jed- odbierać należy pieniądze z P.K.O. p tw n tg c  rodzaju szkoły uniwersyte- 

8_proc. ijsty Banuu Oosp. Kraj. i Banku  ̂ godzinę przyjęć  ̂ do Przychodni osobiście. ckiej w Voss. suowencjonowanej przez

22 lipca i

Dewizy J w alu ty :
Tranz. Spr*. K upno

Dolary 8.91 8,94 8,89
Belgja : 2-1,40 124,71 121,09
Lon iyn 43,43 43,54 13,32
Nowy-York 8,93 o 95 8,01
Paryż 35.01 35,10 34,92
kraga 20,51 20,! 26,45
Szwajcarja 172,37 172,25 571,68
W>idan 12595 126,25 125,64
Włochy a 3.71 48 83 48.59
Stogholm 239,68 240 58 238,78

Phpiery P ro c en to w e
Dolaiówka 54,50 54,75
Poiyczna dolarowa 82,— 81,75
kolejowa 102,50 105.—
5 oroc. ko n w ers .------ 0 2 -------- ,— .-v—_ —

7R R D A M H  i P ństwo. Jicien z członków parlamen-ZEBRANIA I ODCZYT) . £  w ^ k u s i i  huóżetnwei

î e c i n i k a

Centralnej; zatwierdził sprawozdanie
Przewodnicząc go  z zadecydowanych Ł M u «vn u m  ■ w w m .  tu w C2asit dyskusji budżetowej
spraw, m. in. udzielenie urlop w i>c. _  Z eb ra n ie  p o ls k ie g o  s tr o n -  wn ósł zapytanie, tyczące sit. dalszego  
Zaleskiemu j choroby e) nictw  - c h rz ęść  d em o k ra c ji. W sunwenc onowania szkoły, Które prze-

t  nie.d zk" . ' 2 4  bm. °  u  m - » •  p rics • » .
16

branie polskiego stton. chrzęść.

SOBOTA

23
Apolinarego

Jutro
Kunegundy

wega o uzyskanie potyczki w sumie

Wsch, sł. o g. 3 m. 43 

Zach. sł. o g 19 m. 43

Spoatrześenln neteorolatlcsiie Zakład 
MeńiornJogti u. S. li 
i dnia 22—VII. 1927 i.
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Widoczną zmianą w usposobieniu 
zagranicznego świata finansowego CIŚrlłnIe
x  stosunku do Polski, jest coraz ^ d n ie
żywsza kolaboracja kapitału zagrani- J
cznego z naszemi instytucjami finan- Jr®®PeratHf* \ -1-2E 0
sowemi, czy przeraysłowemi. Kapitał ’
zagraniczny, który dotychczas niemal O ^d  Sł do- ' 
z  zasady omijał nas, szuka obecnie b« m “ “>• /
Jokaty na naszych rynkach pienięż- w ,atf i Południowo zachodni
aiych, co w konsekwencji przyniesie pras^o.ając' *
nam  niewątpliwą korzyść. O W t g h

«i«i ri riu’fadin>mv Minimum zr dobę .-13 0 Osiaim o, jak się dowiadujemy, Max ^  sa dob* + 27  0.
jedna z najpotężniejszych lotytucyj Tendencja barometryczna spadek ciśnienia 
finansowych Polski, „Bank M ałopol­
ski* w Krakowie uzyskał ścisłą 
wspóiorace z zagranicznym kapitałem, 
w chjdząi: w wspólnotę interesów z 
„Atigemeine Oesterr. Bodenkreditan- 
stall* w \J6iedniu, w którym jak wia­
dom o, główną rolę ocgiywają kapita­
ły  angielskie i amerykańskie z Mor-

G obusow i fchorobTskórne) od  16 w lokalu « nJrali chrześć zawod. Pmfesor Erkeland ,świadczył, żc zu- Globusowy (choroby skórne) od i  û)< ś {0 j aósKa 3 , 0£jbęazie się ze- stawi chętnie nauczanie rehgji inr.ym,
u. m z zastępstwem przez ur. Oms- {,ianj£ p „Jlskieg0 stl0lU\ hrz^ l  d J . te  obiecuje nie in :erwanjować w tej

g K O L E IO W / m0Kracj ’ Poi-uszono będzie szereg sprawie, ani nie ^nw adzić propagan-
'  spraw 1 zagadnień politycznych oraz dY katolicyzmu. K'ecfy tę sprawę su-

200 tysięcy złotych na przeprowadzę- . R u ch  o s o b o w y  n a  „u em  e  k s. poseł i. Olszański wygłosi refe- hwencji przedstawione , S iedm iu  bi-
nie niezoędnych inwestvCji w dziedzi- L a n d w a ro w  ł ro k i ° ę dzl.e  u n o r -  rat 0 chwili rbrcr.ej. skupom iute.skim, czterech oświart-
nie rolnictwa. Sprawa ta n ie  została ™«>w a n y- starostw o W densko-Troc- r jo B C H O D Y  1 UROCZY STO ŚCI czy,°  się za jej przerwaniem, a trzech
jeszcze d vn,e atalwiona, jed- * 2 ® E  -  A k .d e„J , ku Uc .c « » i .  "  bij: - ^ a n i e m .  Wszyscy
nak są pewne dane, że długotermino- •J,owama ruchu pasażerskiego na iinji fcupa Bandurskiego w ni'dzielę 24-go ,ebn' k uzna,i wielkie zaol.iości orot. 
wa pożyczka ta zostanie przyznana. Lcndwarow trok ,, uotyenczas bm> 0 godz. 8 m. 30 w. odbędzie się w Erkelanda. Minister spr. re lig i jnych

M1RIQKA kursujące tam pseudo dorożki Są tak Teatrze Leinim Akacc-nja ku uczczenia 40 przychylił się do zdania, ie  subwen-
miEjoirCA. niewygodne i nieestetyczne, że zaszła letniej pracy ^płańwiej i społecznej ks. *  C|i przerywać nie należ), zostawił jed-

“  i n ° y a  e.  m am .y  K o^ '  konib-m ośc d o p r o w a d z a  tej komu- ,ktIp^  © S m S i a  nak decyąję parlamentowis a rz a  R ządu. Wobec wi'brania Ko- nisacii do oorzadk Wydane zostanie -• * programie przemów ma, ecyta ? . .  . .micjarza pTTdi, na n Wilnn n F uo porząuKU. wyuanc zosianic CJe utworów ks. biskupa Bandurskiego, spie- — S k u teczn o ść  ra d jo g o n c z y c hm sarza Kcąau na m. w nno p. j. r o ' w tym względzie specjalne rozporzą- wy solowe.
przemówienia, recyta- nak d^y z ję  parlamentowi.

- - - — S
lejewskiegu na stanowisko Prezydenta c zeńit, ustalające typ pojazdóy " prze- w ’ wtfccnanin siorą udział: po. W. I,st(iw - Pev‘-eo w ęg ie lk i poborca 
miasta, p. Folejewski złożył p idan  : w S ian ych  3 1  k u r S ”  a^ym  « - d rych óU , J. L e w ic k a ,  A.PLudwig « t ó  « po do-
o  zwoin e n le g o z e  slutby p a d sl. owej. odcj„ , UJ 0Iaz liksy  pu bil , a„e «  prle 1 w r i “." S ik'„a «  * . ,  „  £ & ? ' ?  J K S 2K

Sp.rai.-a obsadzenia stanowiska Ko- jazd.
taksy pobittane

PO C ZTO W A

Ceny miejsc od 30 g t. do 3 zł. pCuzłU i schronić Się na dalekiej wsi
misarza Rządu, ściśle związana z tern, * PO C ZTO W A  T E A T R  i M U ZY K A ’ gdzie spokcjr * ki zystal ze skraczio
na razie nie jest jeszcze aktualna. Tc poj^j /aaja €Lutni«»ł cSito n^C Pey .icgo dn.a właś*

- N o w e  l a r .  y n a  u lic a ch  -  ( 4  P rz e lic z a n ie  na  w alu ty  ^  igSlSgh cictei .ot?cr^ > w której defiwadaąt za.
m ia s ta . Magistrat rn. Wiina postano- p o 's k ą  o p ła t  zagrań, ciążących  n a  ftancu!>«a mimo wielkiego pawodzema ja- Mieszkał, nruch fmił w jego obecnoś
wił powiększyć ilość lamp oświetlają- p a c z k a c h . Ministerstwo Poczt i kiem się cieszy, graaa będzi tylko dni kilka, ci r e o s ta c ie  odoiorczą, k wa nb-

.  cych u ice miasta o  kilkadziesiąt. Pod Telegrafów poleca irzędom poczto- Drem~ reN_a4b‘lżs“  u f / o b e S  wieściła słuchaczom, ze policja stc -
U R Z Ę D O W A , uwagę brane bęaą * pierwszym rzę- wym pi.eliczać wykazane w kartkach ski. będzie niągostatnfa nowość Tea Pa- ‘c u a a  poszukuje

  I n s p e k t o r  P ra s z a to w ic z  m a  dzie punkty, dotychczas pod tvm pączkowych o łaty zagraniczne ciążą- ryskiego «Panna Fiute*, którą obecnie gra - dokła i też zaraz opisanego.
ODUŚclć W u n o  Dowiadujemy się, względem zaniedbane. ce na paczkach zwrotnych i dosyła- z naci w; czajnem powodzeniem Teatr Pol- Efekt tej r.iespodzianKi był p>orunu-
żp KomcnJam Wojewódzki P P. In- — W  sp ra w ie  kąpieli. Oirzymu- nycłi -na^ walutę polską i uzupełniać ^  w W a r w ie jący — }! zust został bezzwłocznie

W YPADKI i KRADZIEŻE.
aresztowany.

ganem na czele.
Pertraktacje w tym kierunku trwa-

Snrktor Praszałowicz ma w krótkim jemy od jednego z naszych czyteini- Je ok łatami za orzewóz wewnątrz kra-
czasie opuścić Wilno, aby objąć w tów następujące uwagi: ju Opłaty, te wykrywać należy na — N ow y a e ro p la n  t r a n s a t  an -
Komendzie Głównej wysokie stano- Mówią, że zdrowie ludu i sanitar- octiośnych adresach pomocniczyc1-! i — Zabity bagnetem, w  toiwirku o^ó- tycki. lnżyner Rumplcr, znany kon* 
wisko. W związku z udwą nominacją ne przepisy należą jdo  najpoważniej- kartkach naU‘żviościowych celum. wek gn Ilskiej pizet nieustalonych spraw- struktoi a-roplanów i autoraob.low,
p. Inspektor ma być awansowany na Szych rzeczy, kiórtmt się tylko może ściągnięcia z odbiorców. c6w zoJaiH bitf ^ ad>' buduje obecnie olbrzym' aeroplan

Itf dość długo osiaanfete i e d f f  po- Nadinspektora. Kto będzie komen- z„jmc-wać Zarząd miai a. To też ~  (O N a g ro d a  p ie n ię ż n a  z a  _ nbław a;  „  „0Cy’ n ’ 22 b £  pod- według nowego wzoru Aparat
y L r ! -  dantem wojewódzkim jeszcze nie u- wszędzie, gdzie jest rzeka, Magistrat s p o w o d o w a n ie  u jęc ia  .a ls z e rz a  CZas 0M< ■ r w mieszaniu ChAma Tonmka ter. o w-iełkich rozm.arach, b- dz*
roium  .nie ™!rdzy _ apitałem za8 sjaiono< stara się o  urządzenie ia..iej kąpieli, k s ią żeczek  o sz ęd fio sc lo w y c h  PKO. (W. Hohusanka 2> i Mowszy Feldman (Ja- mógł unieść 130 pasażerów, 35 ludzi
nicznym, a miarodaincrn. czynotkami c a n i o r ZA D O W A  bez której, jak w ia io .n o , w łucalne w  ubiegłym m.cciącu br. zawdzięcza- ąieiiońsi-a 3) znaleziono 9»wg. tytoniu łotew- załogi ,■ 60o0 kll0 bagażu, sz.ybkosć
?* strony poiiskiej, będzie m .a ł; b»r- Ą Jato nie mas„ zdrów ia,—Kąpisi to nie czujności i byswcści kierowniczki gkor̂ ' ko*pa4mpOW ,t“:Sitowano- tytcm iafi lotu przewidziana jest na 20C kim.
VŁ0 n 4v r i  tak ~  R uch  G otow y  n a  drogach zbytek, ale rzecz równii mezbędna ^ g “nc|i nccztowej Wilno 8 p. Janiny _  Skradzione nbreate. Z m.esztmnia na godzinę, czyli, że podróż z Eu-
nasze Z) b p  e, p ą  w ie js k ic h  1 t ra k ta c h . Starosta pow, jak dobry pokarm i świeże powietrze- Janczyk- ołłoczko, została zatrzymana i Oitii or^k (Antokoi 130) za comoca otwar- ropy do Amervki trwałaby tvlko 37

Wileńsko Trockiego p. L. Witkowski Gdzież są u nas w Wiinie tanie ką oodana do "ąk władz policyjnych fał- oa ■afeemcy skradziono ubrani* wariości gę)azit? Budowa aeroplanu potrwa 5 
kap>tałów. ^ z aęzyc naiezy, M inie- ^  o5wieszcżcnie przypoaajna- piele dla niezamożnego ludu? Może sz e ^ a  książeczek oszczędnościowych Z0UUJ f'M L(abt cb i

* ,  i . , ___ ____PK fł rłal»4ai-a rir, -*r»rararii'/rłii7anpl , ____resa
raikr.mir-,'- I IP  iC OUWlCSi-CZCIIIC p i  z y p o u m s ia  i , c i c  Ulu D ieZ  TJOZliegO lUOUr fflOZC ““ ' V '  — „  s _ M IfrhtmaC

^  I P°Inr m!cdzv SSrrn U S  J^cc ludności wiejskiej nrztp sy obo- za Wilją? Ale żeby z niei korzystać PKO należąca do zorganizowanej znę wartog f 700 zi
bezpieczont, rnsą y .nncrai w nen wiaiUj4ce d!a ruchu kołowego na d u -  trzeba przepraw ać się czółnem, tam szajK. fałszerzy operującej we wszyst- ------------

S u  Malopolsklsga jMKosłujc m -  W *  w?jS5^. °S.Z, i ”az-aa -i- 2 * * *  “  f n l ” ,
dal w pewnych rękach grupy poi
skiej. eu*fHi . j u . j  •_ rżenie ie ruzwicizuuc Łupiaiur

i, w J S  “gromadzmie Banku Ma

skradziono bieli- lat.
— Człowiek, który s tra c i pa-

 • • • • • • • • • • . . . o , . . . .  u  “  P;'zed caem ziestu  laty w ame-
gau,. .... ,-----  , , ,-cz^auic ca ,i.z.,JE,u„u6v - - ----- , -----------------  _  ,  . , rykanskiem miasteczku Miuneapolis
jadący narażony jest w  razie nieprze- kąpania się 70 gr.,—co wyniesie ra- p olskiego. , o n ie w t ujęcie fałszerzy C1 D A A T i e S Z ę Z i e f l i e .  dwunastoleini wówczas chłopiec pod- 
strzegania tych przepisów. Obwiesz- zem z p rz e p ra w ą  minimum 80 gr. książeczek oszczędnościowym  ze wzglę Aukcjonista izby Skarbowej w Wilnie czas zabawy w ogrodzie miejskim 
czenie te rozwieszone zostanie — .................   ’* :‘ u ~  —we

na
w głowę 

stracił przy-
NiC każdego na to stać. Kąpać się  du na wyralmowany plan ich d z ia ła -  chasief Smajkiewicz, na zasadzie art. 1027 z o s ta ł  uderzony Kamykiem
na plaży w Zwierzyńcu— zad .eka to ‘ha r.atratiło na duże trudności, prze- i 1030 J .  P. c . tudzież § 33 instrukcji, o przez sw ego towarzysza i I  . .
druga dla tych, co nieszkają na Za- ‘o Po«ztpwa Kasa Oszczędności na ,am n o śii nie mógł przypomnieć su-

— Z jazd w ójtów  p o w . W ;leń- rzeczu; — i po takiej kąpieli człowiek wniosek tut. Dyrekcji udzieliła p. Min skt Nr i 5> ‘-.odaje do wiadomości *>ie ani swego nazwiska, ant żaonego
s k o  T ro c k ie g o  W dniu 28 bm. 2 razy się spoci nim wróci do domu. Jżninie Jeticryk-Toiłoczko nagrody ogólnej, iż w dniu 29 vil 1927 r„ o godz. szczegółu ze swej przeszłości. Zatra
odbędzie s ir  ziazd wóiłów i pisarzy Cóż pozosłajt? Kąpać sie tam, gdzie pieniężnej w kwocie 500 zł. za samo- 10-te, i pół rano j  ^ lokalu Państwowej cjj pamięć o wszystkit m cl  się wy-
gmin pow.  •» _____  m a S e ? f i K ? ° P K O e u!CCU r c ? a w iI  Nr‘ 63°w W ijn i^  odbędzie ^ i j  * s^rzedS'^  odzy8kania P rZCZNowoobrani wójtowie złożą przysię- ludek na Zarzeczu. Wilejka—bliska. n 'Jt j fała zerki. PKO w tYars-awie |jCylaCjj nu ej , /m ienionych1 ruchoiuośd, niego przytomność., 
gę poczem odbędzie się konferencja, kąpiel mc nie kosztuje,—więc używał u dzielać tagiod pieniężnych należących do b fabryiji wódę* T-wa Przed kilku tygodniami na statku

łopołsKiego, które również poza sze' 
regieti. ważnych postanowień ma u- 
chwalić dokonane porozumienie.

( ,C z a s ') t

S n sty tu cja  ^ a eta w u  r e je s tr o w e g o .
W ostatnich czasach s f e r y  gospodarcie ^  ----------------— „  — ---------------------- ,  — -  ---------------------------------------------------------------------------------------------   - __  lA  ____  „ ___ -  - . __    - ____  -  - _____  .  ■ . ,

starszy jc^omoEC  ̂
mający przy so-

w i o n a  J e s t  w ‘z u p e ł n o ś c i  doniosłem inacze- uyuu . u c n iu ru y n a M iu  c iiic iu a iz c u i. ™ ę' - -----—  r -     * -> -  osz_cowanycn na sumę zł. 5.259. V!Ł . n a z w lsk o  A ’b„:,-a
n,tm jasie wiprowadzente tej instytucji mu- — S ejm ik  W ił. T ro ck i z a b ie g a  szość pubSiczofści misła kostiumy laiszerz). AukcjoniBta Wileńskiej Izby Szarnowej Mayfielda. biedział on nz paltład*e
si mitć a:a tycia handlowego. Za.taw reje- 0  p o ty c z k ę  n a  in w e s ty c je  r o ln e ,  kąpielowe.— kobiety kąpały s;ę w jed- — (c) W y p ła ta  ren t inw&lldz. (—) chasień Suajkiew ca. przysłuchując się kjncerioyu raojo-
stro«v etanowi towiem pizełom w dotych- S tjraik Wii; ńsko-Trocki joczyn.ł sta- nPm miejscu, mężczyźni w drugiem,— k ich  1 z a o p a tr z e ń  e m e r y ta ln y c h  9io.vi. wemu. Nagle dostał gwałtownego
CBaSl S n i r £ U g a yna lem. że dłużnik rania w Banku G .spodarst wa Krajo- i panowało ogólne zadcwolenic. Ta p r z e z  P .K  O . Dyrekcja Poczt Tc- krwotoku i stracił przytomność. Le-



S Ł O W O

karz okrętowy pośpiesz}! mu raiych- Córka Krasina księżną.
miast z pomocą. Chory odzyskał ’  “
dopiero przytomność po dwudziestu jedna z córek zmarłego komisarza mo jeszcze, czy Luamiła Krassin za« 
czterech godzinach, lecz rzecz dziwna sowierkiego i kierownika skarbu Le- prosi na swój ślub i Posła Rakow- 
nie mógł przypomnieć swego n izwi- 0nida Krassina. po którym oozostal skiego. On to bowiem kopał dołki 
ska. Wydało mu sic b; rdzo dziwne, w spadku majątek wartości 60 miljo- pod Kiassinem, spowodował jego od* 
te  znajduje się na statku i zupełnie nów rubli w złocie, zaręczyła 9ię nie- wołanie z Londynu i byłby go posła- 
zapomniał o celu swej jodroży. Nie dawno w Paryżu. Szczęśliwa spadko- wił pod sąd w Moskwie, gdyby 
mćg również podać ar swego na- bierczyni miljonów wychodzi zam ąt śmierć nie była ocaliła Krassma przed 
z^iska, ani miasta z którego pccho- za księcia Laroche-Foucauld, męźczy- zemstą Centralnego Komitetu. Od le- 
azf. Jennem słowem zapomniał o znę już starszego, który właśnie roz- go czasu rodzina Krassina bojkoto- 
wszystkicm co się zdarzyło w ciągu wiódł się z śwą pierwszą żoną. wała posła sowieckiego w Paryżu, 
ostatnich czterdziestu lat. §lub przyszłej księżnej a obecnie Zmarły komisarz ludowy Krassin

Nalcr .ast puypom tiiał sobie, źe córki proletariusza oabędzie się w składał swój zaoszczędzony pieniądz 
się nazywa Aibe t Courney i zapytał ścisłera gronie rodzinnem na zamku w bankach zagranicznych, bo do ro- 
sję lekarza, gdzie się znajduje przyja- księcia położonym we Francji poiud- syjskich banków nie miał zaufania i 
Cit* jego Robert Blaihe. Przecież rc>z- niowej. Z Paryża zawezwano malarzy przeczuwał, że Sowiety skonfiskują 
star sL  z nim przed kilkoma godzi- j mistrzów sztUKi stosowanej, by mu majątek w chwili gdy stanie 
nami w parku miejskim. Robert Bla- wnętrze zamku księcia odświeżyli, przed sądem. A Krassin uchodził już 
che rzucił właśnie na niego kamir Zamówiono nowe urządzenie, a po- dawno za bogatego człowieka. W 
niem. Poda! przy tern bardzo d«kład- kój sypialny młodej pary wyposażo- czasie wojny spekulował, był wów- 
mr "mona swych rodziców. Ojciec no w meble wręcz Królewskie. szas przedstawicielem firmy Siemens
ego był prr Fesorem v Minneapolis Tradycja domu książąt Laroche- i Schuckert w Petersburgu, a uzyska- 

matka Angielką. Opowiadał szczegó- Foucauld wymaga,by zaślubiny odby- ny pieniądz odkładał w bankach 
łowo o swych sfudjach grmnazjał- Wały S!ę z jak największym przepy- szwajcarskich i angielskich. Potem, 
tych. Ze zdumieniem usłyszał o 3 le* chem kaplicy zamkowej ood balda- gay znalazł się zagranicą, nie gardził 
karzr o krę owego, źe była w leUa chimera z róż. Po uroczystości ślub- spekulacją, która mu przyniosła pięk- 
wujna i ra tow a i nie chcał wierzyć, nej odbędzie się wesele, na które za- ne zyski. Usiłowania rządu sowiec­
ie  królowa ^  iktorjr juz umarła, proszono członków rodów arystokra- kiego zagarnięcia majątku Krassina 

aeraził s:ę nieimiernie gdy następ- tycznych z całej okolicy. spełzły na niczem, bo Krassin nie
nego cin uojezdzając dc  wybrzerzy W adom esć o tych zaręczynach lokował pieniędzy na własne nazwi- 
angielskich, spos izegł aeroplan. Nig- wywołała w poselstwie sowiecki„tm w sko, lecz na imię żony i dzieci, 
dy [jeszcze czegoś podobnego nie Paryżu wielkie poruszenie. Niewiado- 
widaieł,

Przewieziono go do Londynu i u- *  
mieszczono w pewnem sanatorium.
Lekarze stoją przed ciekawą zagadką 
psychologiczną.

^  M iejski 
V

Kinematograf
Kulturalno-Oświatowy

Sala Miejska (ul. Ostrobramska 5)

„ Z a  K u l i s a m i  ż y c  i a "
Ernest Torrence i Anna Q. Nilss śn,
1 2) .WIELKA PIEKARŃ V* -v 1 a 
g, 4-cj, w soboty od g. 5 ej, w inne dnie od 
balkon — 30 gr. ______________________

Nad program 
w 1 azcie. Początek sf._nsów:

Ułamał w 8 akia.n ^  
r W rolach gtównvch:

1) «SPORTY ZIMOWE, w 1 ; k;le. ^  
ów: w niedzielę 1 święia od

g. 6. Ceny bnetów: parter — 60 gr., ^

łteiestr M lo u y .
Dc Rejestru Handlowego Działu A Sądu Okręgowe­

go w Wilnie wciągnięto pod Nr. Nr-
dn* 14 llpca 1921 r.

6622 1 -Ko piło  w ic i O s i e r .  w Dołninowie, sklep spoiywczc • 
alanteryjny. Firma istnieje od 1925 r. Właściciel Kopiowicz

Oszer, zam. tamże. 925—Vf

6623 i. -P o la c z e k  Sora* w Lidzie. Wisuionty 3 Sclep 
spożywczy. Firma istnieje od 1926 r. Właściciel Pohcżek ®ora 
zam tamże. 926—VI

Ju24 1. -P rz ę d z a ln ia  S a litp n a  i Jech y iczy k a  sp ć łk a  
f irm o w a .. Pn.cow.iia wy.obów sukna domowego Siedziba rn. 
Widzę, pow. B.eslawski. Fir.m. istnieje pa 6 l.pua 1927 r. w ła ­
ściciele zam. w m W idzę Izaak Saiitan i G u t r r n  Jtcńylczyk. 
Spółka firmowa, zawarta na m ory n m rw y  z dnia 2 lutego 
1927 roku na czas do dnia 3 lutego 1935 r. Żarząc ncieiy  do 
obydwóch wspólników. Wszelkie zobowiązania, ' ontrakty, urno- 
w y, akcepty, weksle i plenipotencje winny być podpisywane 
przez obu wspólników łą c uiie.____________________  927 -VI

bo25 Z  -R o ze n b iu m  Abri .u* w Wilnie ul. Żydowska 3. 
spizedaż bułek. Firma istnieje od 1900 r. W łaściciel Rozen- 
blum Abram, za id . tamże. 928—V_____

K IN A *
-vr--'V i• • J. T:

J tm J W  S i

u m  'W

Z całej Polski.
— -P rzy ja c ie l f le p y c h ..  Takie m uno

był wraz z żoną w Warszawie w r. 
1925; zeszłego zaś 'lata 1926 r. prze­
prowadził gruntowne stuaja nad 

— Znakom ty gość z Kanady, kwestją gdańską i korytarza gdan-
posia-ał zm.rły przed kilku dniami w wie- Bawiący obecnie w Polsce prof. Wiliam skiego.
Rozfn“ ein.StKtóSecS e  awejeżyołe 'p o E r t ?  Caldwell jest z pochodzeń i Szkotem W r. 192 Jp ro f Caldwell otrzy- 
cił p ec e  nad nie-idom ym i, co by.„ tem który po bardzo świetnej karjcrze u- mai od Francji tytuł of.cera akademii
większą jego a aługą, iz sam on m racił niwersytsckiej został pierwszym asy- w uznaniu jego pracy nad unifikacją
wzroL m .jąc li.Ł 27. Nie przeszk«dz^o mu s tentem profesora na uniwersytecie ludności francuskiej i ang.elskicj w 
c°b ,i k 1 r o w f c o CDoęm“m I l T Ł p c ó i  w efynburskim . Następnie po /olany zo- Kanadzie, zaś w ma‘u r. b. od u ą d a  
Kairze, w ysaeżć  specjalną pisownię arab- stał na tanowisko ak to ra  przy um- polskiego —  krzyż komandorski or­
ską, umożliwiającą czytanie tym, których wersytecie amerykańskim, a w roku der u Polonia Restituta.
0C2, Jiie widzą, wyuczyć sra doskonale 8-iu jg 04 na swe obecne bardzo poważne r>s.
ęzyków i zająć się osobiście ydanJem peł- "  * f Wvd7iałU filozcficz- “  B u d o w a  „H O W egO  C h r -Z O -

uego tekstu Nowego Te stu nentu oraz Kora- ^  w rłiii w m wa*’. Buoow a Państwowej Fauryki
îu, Po skasowaniu pFzytnkków » Egipcie negj na uniw ersyttcie M Oill w Mon- 2 W ąẐ óW Azo/owych w Tarnov.ie,

wrócił dr. Rozenstcin do rodzinnego Wied- treaiUa 7Wł«
ta, guzie wziął na siebie obowiązki dyrek- w  młodości swej studiował na  ̂ ^  Chorzowem , postą-

tora cemtej.zego instytutu dia oc emnia:ycn, t. n>  w PdvnhUróli o ra z  w P znacznie naprzód. Po wykoncze-
optektjąc się swoimi towarzyszami nieaoli “  5 .^ „ c . f . . ji - Kjum n 'u Plan^W I kosztorysów stałych
a niesłj cbanym zapałem 1 trosuiiwoscią ■ C-J ff ridge, później we Fram.- i Niem- zabucjowań labrycznycb, rozpoczęto

-  kozwój praay w Japonjl. W roku czeci i ' .  _ pierwsze roDoty, mające na celu do-
!, gd- Euri p« i w a  już s« . jko rozwi- d c *^su u a ę . J ?  Kanady prowacjzenje d r fabrysi bocznicy ko-
ą ptwę. założył pew.en Anglik w Japo- prof Caldwell wiele «OWił i P'Sał J ejowej. wznicsjon( sztreg  budynków

6*26 I. -R ybak  D w ejra*  w Radui.iu oow. Lidzki, rklep 
kolonjalny i galanterji. Firm a istnieje od 1927 roku. Właściciel 
Rybak Dwejra, zam. tamże. 929—VI

"6621 1 -S w orobow icz Jó z e f , w Kortrymowszczyźnie, 
gm Bieni.ik„n^. skKp spożywcza-towa.-owy. Firma istnieje od
1927 roku. Właściciel Sworobowicz Józef zam. tamże, yiO—VI

6628 1. -T acnanow o  B o rac h  W ileńsk i i S ka> flłyn
motorowy w I-idzie ul KrupowSka 13. Firma Istnieje od 1927 r .
W łaściciele .am . w Lidzie przy .... Krnpowskiej 13: Boruch 
W ileński i Ł muel Wileński. Silółka firmowa, zawat.a na mo- 
c umowy z dnia 2 mar*a 1927 r. na czas nieok.eś.ony. Do 
podpisu w imieniu spółki upraw niony jest samod-ielnie Bo­
ruch Wileński.___________  ^ ~ v l

” dÓ Rejestru Handlowego Sądu Okręgowego w Wilnie K f O  C Z ' '  
działu B wciągnięto: pod Nr. J  J

m  r r  m m
5ąd Okręgowy w Wilnie,

I W ydział CywHny, obwieszcza, ie  na 
żądau.e Stanisława MalecMego, decyają z 
dnia 9 grudnia 1926 r postanowił U e- 
ważnić następujące ty tu ły  na okaziciela: 
bilet 2 pożyczki serji 16539/49 nominalnej 
wartożci 100 rb. z kupon.m. na 1 marca 
r. 19i6, 5 biletów Wil. Banku Ziemskiec-o 
(listów zasiawnych) po ..C00 rb. serji 8 
Nr Nr 13238, 40010, 40027 73182, 73183
dwa listy zastawne tegoż B antu  no 500 b 
serji 10-ej Nr 028255 i serji 14-ej Nr 032412 
oraz dwa listy zastawne tegoż Banku po 
100 rb. serji 27 Ni 061 '18 i serji 33 
Nr uc829c, (Nr Spr. Z. 472/23). 90? VI

,  P o k o i :
▼ duży, jasny do wynajęcia, na Zwie- y. 
Y rzyńcu, (Koło mostu). Y
I  O ferty w adm. «Stow'a> pod 1. K. I

1872,
nlętą
nji picrwsr.y dziennik-Niszin-Szinpirei*. D uś n filozofii Dsństwa Brytyjskiego, O , , .- . .
w pięćdziesiąt pięć lat później stoi Japonja it „ Q cnłoks?'ił^ie I usłueach oJda- p r wizorycznyc wreszcie, założono 
po Ameiyce i An jiji na trzeciem mitjacu co ' CSV ? - '  • ... juz pierwsze fundamenty pod budyn-
do nakładu swoich pism. Rozwój te‘n jest nych dominium i ś  , alU. D o czasu JR} k^ó re  wpjd do ko^ ^ ek9u  p / zv .
tem dziwniejszy, ze pisma japońskie, nawet WOjny mÓW<ł l pisał Wiele n a  te m a t . . . .  S ło w em  ro l,o lv  u o itt  m -
urzęuowe, podl gają bardzo ...o w e j .enzt- o d b u d o w y  L u to p y  i im o e rju m  d ry ty j-  ^  Ł k fm  l e ^ e  a b v  WP S
rze. Przyczyny tak szybkiego rozwoju 6ą W ro k u  1 9 2 2  3  U7v«;kał o d  ^  ’ laKim iem piC t aoy W K
-wojakie: po pierw sze niezmiernie m ała Sklgg ,  Y J1f  / - l  „ i  f  l :  OKU 1929 można byłe poająć 
liczb*, analfabetów, wykraczająca „.ledwie uniwersytetu rocżry urlop ceienr d u k . 
ponad trzy procent, po drugie tkwiąca w przesludjowani J warunków Ang.,i 
Japończykach chęć wiedzy. Lud japoński j Europy Środkowej. W ro-

koncu 
pr

|  S m o ło  ( ja zo w a
I

do budynków 
i dyzenfekcji

M \ i\  i i r z e u n y
do samowarów 1 żelazek

G a z o w n i a
Wilno, ul. Ciasna 5, tel. 713.

pi f Jak wiadomo „Nowy Chorzów'*
pugnie mie< wiadomoict b ws„/stkie‘m, co ku \Q22~ —3 nuał odczyty prawie we stanie na lerenie dóbr Swjeczków.
ię dzicie na »,ccie. w  jipon.i est* bar- f . " tŁ ;,v«rc.vł.  gozie zarezerwowano dła fabryki 50

dzt wielu lmlzi D Wiztchstronnem wykształ- szys.k;'ch |«a;żniiszyc u * J  * ha. W pierwszym okresie swej piacv
emu, obznajom,onych z najnowszymi zdo- tach W- Brytan-, pcczem zwie j 1  f3urvi,a BmriUr nu ać bedzh> około fi(l
)yesami kultury i na iki, a ' większą część Fruncj^, Szśvajcarię, W łofhy, Austrję, , „ ^ ykadmS Uuk° WaĆ ^  Z,S ° k° ł°

jwj-h W aJomosci cz-rpiąoni z prasy. N«,d- przeje iażając kilkakrotnie p i.ez  Niet i- ,onn amoni“KU*
zwyczaj niskie ceny nmotliwlnją szerokim n  J n  :_fl7:a ł - i ta ka w ażn a  ____________________________________
masom kupowanie rizicnn.ków. Lepiej sytu- v: ^  9  ; * 4 ażną
owai i aDonują awa do trzech p.sm. fcte gra Polska w powojennym US.fO-

bzczegómie ooiicte zaopat.zone są ja- }u Europy, przybył z własnej inicjaty- 
pońsk.: pisir „ w feljetony różnego rodzaju. vv d& Warszawy. Po raz pierwszy 
Mbwe.Hn tczęsto ttomaczone z  euiopejskich 
języków), pogadanki naukowe, utwory lite- 
rackie są tak liczne, jak w świątecznych eu-
ropejskicn numerach, wydi-wanych kilka ra- ł jg o  Z C S ta ł na premierze WVgW zd a tly .
ry do roku. Pisarzy swoich i poetów zna r 7 łn n k r .« ‘u ;n  h o n o ro w o  o rz v u a -
Japoftczyk doskonale, dzienniki bowiem dam Członko. WO nonero e ZaS p y p a
szczegółowe blografje i anegdoty z łycia dnie W udziale temu antorowi, które- 
swoich wybitny ch ludzi. Japończyk ceni go utwór wywołał taki Skandal, że 
wysoko skai oy swej literatury, a o pisarzach publiczność zażądała zwrotu pienię- 
m ów  z dumą i szacunkiem. Piócz ulwo- ą - . ,  , a w ir tu
rów literackich muszą być w każdem pisane y o»ciy.
iapońskiem d-.# fcib0 ,rzy odcinki z dłuż- — E k sp e ry m e n ta ln a  s ta c ja  r a -

d l o f c n l c . .  e:usl.:e 
p rasa japońska cez różnicy cogląciów ton CŚwłaiy zam.ti za W krÓt. .m cza,, fi 
zaws, a ardzo spokojny, n lt i ciera s.ę ni- U tUchcm iĆ Stacjfi badań rad joforuC Z - 
gdy d< napaści osooistycb, szczeKómie cm- nych przv Akadem}1' muzycznej w 
*  Pr««=daone dek-
cenzurze, obowiązcjącej w Japonji. Przepisy trycznc, f izyczne  i akustyczne bada- 
cenzuraue przewidi j, że naczelny redaktor ma W Kierunku zdobycia wiadomości, 
musi składać wysoką kaucję na ewentualne co i jak trzeba robić, aby produkcję
KZLr ,iniei*ie pF,aSk'lfc“' P°nadto nieraz bywa [nuZyCZną w łączności z możliwościa- skazj wany na karę aresztu, o której rozstrzy- . /  . . . . „ „ . „ . „ i
gają władze policyjne. Niemr ej jeJnak są  m * CJjhnicznem Jja ta k  skojarzyć,
uziecnkarze na ró ^n i z nauczycielami w ńby W odbiornikach można było 
wieii ien. po/rażan-u u ludność1 osiągnąć najwyższe wrażenie artystycz-

Ogółem Jest w Japonji 1240 pism co- n e .  i tych b tó sń  dadzą się n iew ą t- 
--lennych o nakładzie przekraczającym sle- J k łń re
dem mujonów uumero\-r. Ponadtt wielka P‘IW|C wysnUC wniOSKl, K tóre
Ilość miesięczników, dwutygodników i tygod- bardzo korzystne dla proedsu n ad a^ - 
nikow, często o w y.oce ai ty stycznych ilu- czego produkcji muzycznych. Dalsze 
stracjach. próby mają się rozciągać na motli-

fcdcza0 gdy na początku rozwom p'«sy *V  J  7 |n  c ts z r  rozsławienie w Japonji przeważały p -ma w Języku an- . “ aiK*1 .ysin.ejszr rozstaw lte
gieiskim o tyle teraz zanikają one prawie instrumentów prztd  mikrofonem.. Pod-
zupełnie, a o ile są, to nie mają większego dane będą także badaniom, dawno z
znaczenia. użycia wycofane instrumenty minio-

— K lu b  n e u z n a n y c h  d ram a - -iych wieków. Na pom fonetyki mają
tu rg ó w . D » szeregu klubów, w ja- być zbadane różne sposoby mówit-
kie obfituje stolica W. Brytanji, przy'- n,a. Za pomocą specjalnych przyrzą-
bywa r owy, narazie będący niewąt- °ow  graficznych wyiawionycn w m:-
pliwie unikatrm. Członkiem tego klu- kro Fon, mówi i t»ĘLi"e mógł na ry-
bu zostaje każdy autor dramatyczny, sunku wszy; tkie błędy swojej mowy
który będzie mógł dowieść, że utwór zobaczyć oc pow ednio i korygować,

w dn. 14 VII 1927 r.
362 l. -B ln ro  p arce ia cy jn o -m e ljo rac y jn e  RO LA  sp ó ł­

ka z og ran iczo n ą  o d p o w ied z ia ln o śc ią . W ilno  ul. Wileńska 25. 
Parcelacja majątków i m tljoracje roli.e. Firm a istnieje ot b 
;ipr 1927 r. Kapitał zakładowy 3000 zł. podzielony na 3. udzia 
ły po 1000 zł każdy całkowicie wpłacone. Zarząd s; iłkt sta­
nowią zam. w Wilnie: inż. Tadeusz S tulgiński-przy ul. Do. 
braczynnej 2-a, Inż. Justyn Cywiński przy ul. Letniej 9 i W i­
told Bagieński przy ul. S-to Fillpskiej 15. Wszelkie zobowią­
zania amowy, weksle, czeki, żyro ha w e k s l i  ci., pełnomocni- 
ctwa, anty notarjalnie i hipoteczne w imieniu sn o u t ponaisu- 
ją dwaj zarządcy łącznie pod stemplem firmowym. półka z 
o g ra n ic z o n ą  odpow iedzia lnością zawarta na mocy ak ze- 
znanego przea Janem  Klottem, Notarjnszein pizy Kancelarji 
Hipotecznej Sądu Okręgowego w Wilnie w dniu 5 lipca 15 Łl r
na czas nieograniczony. ___________ .______ 918—V̂I

Dział A dodatkowy:
265 ii. Firm a -A 1 G . G u re w icz  spółka firmo za» zmie­

nia się na -Hirsz Gurwicz* W łaścicielem tirmy lest h irsz  Gur 
wiez. Aron Gurewicz (Gurwicz) zbył prawa swoje ao przed, 
a.ebiorstwa na rzecz wspólnika swego Hlrsza Gurwitza.

'  910—VI

6617 L -S te rn b e rg  M ichcł* w Wilnie, ul. Magda.eny 4, 
seład aptecznych i cnei.iicznych tcwarów. Firma istnieje ud 
19276, roku. Właściciel S ternberg Michał, zam tamże. 920—Vi

6618 i. -K ow arsk i Z a łm an  w Wilnie ul. Węgierska 25, 
sklep galanterji i b ław atny. Firma istnieje od i927 roku. W ła­
ściciel K onarski Załmac, »,am. tamże 921—VI

*519 '. -Reprezentacja browaru Okocimskiego Jana G5- 
tza na W ileńszczyznę Salouoni Leon W ohim anow.e i inż. Ja- 
kób C hom et S ka- Przedmiot hurtow y skłaa piwa. Siedzib? 
v ilno, ul. Piłsudskiego 26. Firuia istnieje od 16 maja 1927 r. 
Wspólnicy! Leon Woh.man zam. we Lwowie przy ni. Podle- 
skiege 5. Salomon W ohim an w Wi.nle u). Piłsudskiego 26 
i Jakób Chom et w W ilnie przy ul. Piłsudskiego 2. Spółka fir­
mowa zawarta na mcc / umowy z dnia 16 m aja 1927 r. na 
czas nieograniczony, w  imienin spółki niezbędne są podpisy 
dwóch wspólników pod stemplem firmowym. 922—VI

6620 1. -B o ja rsk i H ers rk c>  w Lidzie, n i., Rynek 2o, 
SHep ićżnych naczyń. Firma Istnieje od 1927 roku. Właściciel 
Bojarski Herszko, zam. tamże. 923—Vl

0 0 '(  I. -K ac :je w ze l»  w Dołhinowie, sklep skór. Firma 
istnieje od 1926 roku. Właściciel Kac Jewzel, zam. tamże.

924—VI

z kiikuietnią praktyką 
w dzale męskim 

przyjmie bosauę od 
zaraz. Poczta Radom, 
letnisko Jedlni: Jan
________  Rer; *n.

B u c h a l t e r
z d ługoletn ią  p rak tyką 
w zJkresie isięgo- 
w ości bankow ej, p.ze- 
mysłowej i hand lo ­
wej poszukuje pracy. 
Może na w yja/d, r l.  
Nasza, d. Nr 10, m. 1

Poszukuje
się dwóch pokoi ?. 
kuchnią. Zgłoszenia 

do aam. -Słowa*.

P O T R Z E B N E
od 1 sierpnia 2 um e­

blowane pokoje z 
używalnością kuchni, 
możliwie w :entrum. 
Zgłoszenia listownie, 
lub osobiście od 12—2, 
ul. 3-go maja 1 n, 8 
{parter na lawo) J. R.

3 -POKOJOrE 
MIESZKANIE, 
możliwie w cent­

rum  miasta | 
Zgłoszenie 
do adm. -Słowa*.

Ylfc TT

i poszukuje, 
sub. J T .

M ł o d y  
ABSOLWENT 
Państwowej 

Szkoły Handlowej, z 
praktyką biurową po­
siadający gruntowną 
znajomość księgowości 
(system ameryKański, 
wioski, komisowy, 

fabryczny i Taylora; 
korespondencji handlo­
wej, piszący na ma­
szynie z szybkością 
135 uderzeń na ml 
ru tę , usilnie prosi 
W.P.P. o zaofiarowa­
nie ja ejkolw :k posa­
dy Diurowej, m « ie  
być na wyjazd. Ła­
skawe zgłoszenia pro­
szę skiorow ć do „dm.

-Słowa* pod
-Zaolnv 19*.

Kupią fortepjan
m ały, krzyżowy w 
dobrym stanie. Zgło­
szenia do czwartku 
włącznie, ul. Kolejo­
wa 17, m. p. Laguny.

STUDENCI
wyższych semem.ów 
P o litechn ik i W a r­
szaw sk ie j, członko­
wie Akad. Koła Wil­
nian w W arszawie 
przygotowują do kon­
kursowych egjamlnów 
na Politechnikę Warsz. 
Zapisy Infcrm.: zauh t 
B ernardyński 3 n. 8, 
goaz. 14—16 coazien.

PO TRZEBNA
n a u c z y c ie l k a

wychowawczyń1’ na 
wyjazd do dwojga 
dzieci, lat 7 i 8. Me 
przygotować dzieci do 
wstępnej klasy i opie­
kować się niemi. 
Chcę csoby starszej. 
Zgłaszać cię osobiście, 
Uniwersytecka 2 m. 1, 
lub listownie pod 

adresem OszmLna, 
Murowana Oszmiank* 
Zahorska. Pożądana 
zhajomość francuokiegę.

O S O B A
z dóbr; j rodziny (P .P .)

' znajdująca się bez 
Sroików do życia, 
prosi o łask?we za­
ofiarowanie pracy, 
tylko za utrzymanie 1 

miesz nanie. 
Łaskawe zaofiarowa­
nie: Z aw slna 5 m. 5.

UsbulKl narcvzów
PEŁNYCH *

w wielkiej -losct do 
zDycia tan io . W iado­
mość poczta Hja maj. 

Ościukowicze
Tusałłow a.

O B I A D Y  Bezinteresownie
dla inteligencji w 
dom u prywatnym 

smaczne, obfite na 
maśle. Gimnazjalna 6, 

m. 16, 11 piatro.

poszukuje na wieś 
do 1-go września, 

nauczycie la , zajęcia 
z dziećmi, Arsenal- 

ska 6—1.

Zgubiono książecz­
kę wojskową 
wyd. przez P , K. 

U. Swięclany, na imię 
M ichała Czerniawskie ■ 
gc, zam, w zaśc. 
ja  owo, gm. Duksztań- 
skiej, pow. - Święci ań- 
skiego.

Poszukuję 
POSADY SONY
z szy'ciem do dzieci, 
od lat 3. Mogę zająó 
się gospodarstwem ,
Zgodzę się na w yja/d , 

Wielka 23 m, 4, 
mieszk. por. Chrysto, 
dla J. W.

K U P IĘ  DOM
z niednżyn- placem w  
cenie do 1500 uclaiów . 
Oferty pioszę skieio 
wywać: Biuro Rekla­
mowe. I i  ibarska 1, 
pod -Dom*.

RutyiiOvrana n a­
uczycielka i biu­
row a pracow- 

niczka poszukuje po­
sady nauczycielki 

względnie zajęcia w 
biurze. Zgadz; się na 
wyjazd na w its Fo- 
siadr znajomość języ­
ka .rancuskiego, ty - 

sunków i muzyki. 
Łaskawe ofertyt uF 
Kalwaryjska 1 m. 11.

P L A G A  L E T N I A ! ! !
Muchy, pchły, Komary, 
me izki... we dnie i w no ­
cy nie dają nikomu spo­

koju ani snu.
Nic Leklam ą lecz fak­

tem  je s t, że oryginalny 
proszek japoński -K atol* 
w przeciągu 20 minut wy' 
tępią wszystkie owady w 
mieszkaniu.

Uprasza się wypróbo- ,.
wać, a za dobrą poradę t t \
wszyscy zostaną wdzię- ł-'.., jift *~t 
czni. p  * ^  ^

Z a tru te  ow ady są nie- 
szkodliwe dla ptactwa do- ■ *
mowego.
-K ato l*  żądać w składach aptecznych 

i aptekach.

-A: i
Ol. G-

ii?

i & 9 .7  " M O W O ^ C j  s e z o n u

N i E 2 k W D D M Y  T M / i B Ó J

P 0 G I 8 K
n

weneryczne, moczo- 
p*ctowe i skórne, ul 
Wileńska 7, tel. 1367.

Akuszerka
W. Sm iatowska
przyjmuje od godz. 9  

do 19. Mickiewicza 
<6 m. 6. 

W: Z H. Nr 63.
DOKTÓR

D< ZELGOWIGZ
chor.WENERYCZ- 
4E, MOęzOPfcCl 

SKÓRNE 
od 10-1, od 5-8 w.

DOKTÓR
SJ.8i(iowiczowa
k o b i e c e , w e n e - 
R yC Z N E  i ihor.

DRÓG MOCZ, 
lz 12- i od 4-6 
a l.M lck iew icza2 4  

tel. 277.
W. Zdf Nr. 31-

MAURYCY RENARD.
84) Czy on?

— Jeśli zechcesz zamieszkać w 
ii m pałacu, — mówiła p. dc Prasę,— 
będziesz megła zająć pekój swej 
matki~.

O.lberta nie zaprotestowała.
— Cóż za zmiana! — zauważył 

Jan Mzrenil.
— Nic nie rozumiem, — przyzna­

ła się Gilberta ze śmiechem. Nie 
uwierzyłabym, gdyby mi to dziś rano 
przepowiedziano!.. O io jestem wyle­
czona ze swych obaw...

— Ob, wyleczona... to  trcchę za 
mocne słowol

— Niech pan nie będzie takim 
pesymistąl Chodźmy lepiej obejrzeć 
nasz.* posiadłości!...

Zwiedzili górną część pałacu, po­
czerń przeszli do oranżerji a z niej 
wstąpiii w zieloną gęstwinę krzewów 
i drzew; tutaj przyłączył stę do nich 
Heurtebcis, U3łuźny i pełen unizonc-

ści dla oani oe p rase.
Nagle stał się fakt, który zwarzył 

radesny nastrój O.Iberty. Szli aleją 
starych drzew, gdy nagle G.iberta, 
podchodząc do kamiennej ławki, na 
K tóre] marzyła często jako młoda 
dziewczynka, zaoragnęła posadzić w 
pobliżu drzewko, które byłoby świad­
kiem jej zaręczyn i pierwszego poby­
tu Jana Ylarenll w Luvercv W cie­
niu rosnącego opodal olbrzym,ego 
platanu dostrzeżono kilka młodych 
pędów. Z łatwością można było prze­
sadzić jedno z młodziutkich drzewek. 
W ybreno nals.ln.ejsze, giętkie i smu 
kle, ozdobione zieloncmi listkami. 
Jednak bez łopatki niepodobieństw :m 
było wykopanie młonych koizonków.

Lioncl zaproponował więc;
— Zaczekajcie chwilę! Przypomi­

nam sobie, gdzie są narzędzia ogrod­
nicze.

Pobegł w stronę domu. Heurte-
bois zawołał za nim:

— W pawilonie w pobliżu oran­
żerji znajdzie pan łopatki!

— Wiem, wiem!
— Pan hrabia ma dobrą pamięć,— 

zauważył rządca, chrąc pochlebić p< 
de Prase.

— E J—zawołała Gilberta.—Daw­
niej razem zajmrwaliśmv Się ogrod­
nictwem... — Acb, cóż za śliczne 
rózel

Róże te pozostały tu jeszcze z 
czasów pani Laval, która kochała te 
kwiaty. Na znacznej przestrzeni rosły 
blisko siebie krzaki ślicznie ukwieco­
ne, rozsiewające upajający aromat 
dokoła. Gilberta przyglądała się czas 
jak.ś z zachwytem w oczach tym 
krzakom barwnym, poczem nie mogąc 
zwyciężać pokusy, zbliżyła się po ­
przez wysokie trawv i oodczas gdy 
Lionel przy pomocy znalezionej łopa­
ty zabierał się do wykopywania ma­
łego drzewka, dziewczyna zaczęła 
zrywać róże, Pani de Prase pom aga­
ła jej w układaniu bukietu, Jan Mar:* 
nil asystował przy pracy Lionela, 
któremu Heurtebois dawał nieśmiałe 
rady.

Lecz nagle, cłiwiii gdy obie 
kobiety śmiały się wesoło zajęte pięk­
nym bukietem, roziegł się słaby krzyk 
bólu.

Jan Marenil drgnął; ' skoczył ku 
nim blady, a z oczu jego strzegła 
błyskawica gniewu i rozpaczy. Ujrzał 
Gllbertę leżącą ca trawie, a nad nią 
schyloną parną de Prase, przestraszo­
ną i zdziwioną.

Zapomniano o platanie. Lionet i 
Heurtebois skoczyli również ku Gil­
bercie.

Jan Marenil blady i drżący ukląkł 
przy młodej dziewczynie.

Nikt nie rozumiał, i:o się stało.
— Ach, ukłuła się! — rzekł Jan 

Marenil, ujmując nieruchomą dłoń 
narzeczonej. Patrzcie! Ukłuła się kol­
cem róży...

— i myślała, że to była żmija!— 
doaał L.ojeL— Ale to był kolec, nie­
prawdaż?

— Bezwątpienial
Jan Marenil westchnął z ulgą.
Lecz zemdlona Gilberta nie mogła

odzyskać zmysłów. Snała niebezpiecz­
nym snem, podobnym do śmitrei- 
Biada jak wosk była jej twarzyczka, 
zaostrzony nagle no3ek wzbudzał nie­
pokój. Zaniepokojony znowu Jan
Marenil zerwał się i zaczął hiedz 
przed siebie, aż zniknął za gęstemi
k rzew am i,

— Co mu jest? Gdzie poicćiał?— 
zawołała p. de Prase-

— Dziwne — mruknął Lionel.
Lecz Jan Marenil ukazał się zno-

v'U. Powracał biegnąc, a w rękach 
jego jjrzano miseczkę z wodą.

Gilberta westchnęła.
Mokrą chusteczką eświeżyl 1 Jan 

Marenil jej SKroni*. Otworzyła oczy.
— Doskonale! Skończone jużl — 

rzekł narzeczony.
Ponad nim, gdy p o d H a ł się do 

zmartwychwstającej Gilberty, skrzyżo­
wały się spojrzenia maiki i syna, by­
ło w nich zdziwienie i wyczytali tę 
sama mvśl:

„Skąd Jan Marenil mógł wiedzieć, 
źe poza temi jkrzakami płynie stru­

myk w głębi groty, skoro mówił, że 
nigdv nie był w Luwercy*?

Gilberta otworzyła powoli oczy—  
oczy pełne snu jeszcze, jakby zasło­
nięte mgją. Lecz życie powracało do^ 
jej źrenic i żywe rumieńce zabarwiły 
znów pnbiadią twarzyczkę- Lecz u ś ­
miech nie ukazał się na jej ustach.

— Czy umrę? — zapytała cicho. 
—Zostałam ukłuta...

— Nie,—zaprzeczył serdecznie Jan 
Marenil,—Pani sam a  się ukłuła o ko­
lec róży...

Podniósł ją Usiadła na trawie i 
przyglądać się zaczęła kolcu, na 
którym widniała kropla krwi.

— Niech pani będzie zupełnie 
spokojna, Gilberto...

— Boże, jaKaż ja jestem głupia!—  
westchnęła nagle.— Tak się przestra­
szyłam. Bo, wdzicie, to bvło tak, jak 
u mamy, ten sam pa!ec. Więc prze­
rażenie ogarnęło mnie n ag le ..
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